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ROK IV. 


„ Opłata pocziowa uiszczona ryczańiem, 


Coraz 


ci 


S 


sta 


Potężn 


donośniej rozlegają się głosy, 


w obronie pokoju, coraz szerzej rozwija 
się potężny ruch mas ludowych prze- 
iwko agresorom i podżegaczom wojen- 
nym o niepodległość narodową i poko= 
jową współpracę narodów. Minęły cza” 
sy, kiedy imperialiści mogli 

wywać wojnę w głębokiej tajemnicy f 
kiedy wojna nagle spadała na narody, 


przygoto- 


świadczy o tym, że narody stanowią siłę, 
która zdolna jest okiełznać agresorów. 
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Rezolucje narady Biura Informacyjnego Partii Komunistycznych 


Obrona pokoju i walka 


przeciw podźżegaczeom wojennym 


KOMUNIKAT © NARADZIE 


Biura Informacyjnego 
Partii Komunistycznych 


W drugiej połowie listopada na Węgrzech odbyła się narada 
Biura Informacyjnego w składzie przedstawicieli: Komunistycz- 
nej Partii Bułgarii — tow. tow.: W. Czerwenkowa, W. Popto- 
mowa, Rumuńskiej Partii Robotniczej — tow. tow.: G. Gheorg- 
hiu-Dej, I. Kiszyniewskiego, A. Mogiorosa, Węgierskiej Partii 
Pracujących — tow. tow.: M. Rakosi'ego, E. Gero, I. Revai, J. 
Kadara, Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej — tow. tow.: 
J. Bermana, A. Zawadzkiego, Wszechzwiązkowej Komunistycz- 
nej Partii (bolszewików) — tow. tow.: M. Susłowa, P. Judina, 
Komunistycznej Partii Francji — tow. tow.: J. Duclos, E. Fajon, 
G. Cogn'ot, Komunistycznej Partii Czechosłowacji — tow. tow. 
R. Slansky'ego, Sz. Basztowańskiego, L. Koprzivy, B. Gemi: 
dera oraz Komunistycznej Partii Włoch — tow. tow.: P. Togliat- 
ti'ego, E. d'Onofrio, A. Cichalini, 

Na naradzie zostały wygłoszone referaty: tow. M. Susło- 
wa — „OBRONA POKOJU I WALKA PRZECIWKO PODŻE- 
GACZOM WOJENNYM”, tow. P. Togliatti'ego—„JEDNOŚĆ 
KLASY ROBOTNICZEJ A ZADANIA PARTII KOMUNISTYCZ 
NYCH 1 ROBOTNICZYCH" oraz tow. G. Gheorghiu-Dej — 
„KOMUNISTYCZNA PARTIA JUGOSŁAWII WE WŁADZY 
MORDERCÓW I SZPIEGÓW*. 


Po dyskusji na temat wygłoszonych referatów, uczestnicy 
narady uzgodnili całkowicie swe poglądy i jednomyślnie uchwa- 


lili odpowiednie rezolucje. 


Przedstawiciele 
nej Partii Bułgarii, Rumuńskiej 
Partii Robotniczej, Węgierskiej 
Partii Pracujących, Polskiej Zjed 
noczonej Partii Robotniczej, 
Wszechzwiązkowej Komunistycz- 
nej Partii (bolszewików), Komu- 
nistycznej Partii Francji, Komu- 
nistycznej Partii Włoch i Komu- 
nistycznej Parti; Czechosłowacji, 
po  przedyskutowaniu sprawy 
obrony pokoju i walki z podżega 
ezami wojennymi, doszli jedno- 
myślnie do porozumienia w tym 
co następuje: 

Wydarzenia ostatnich dwóch 
lat w pełni potwierdziły słusz- 
ność analizy sytuacji międzynaro 
dowej, jakiej dokonała pierwsza 
narada Biura Informacyjnego por 
tii komunistycznych i robotni- 
czych we wrześniu 1947 r, 

W ciągu tego okresu jeszcze wy 
raźniej i ostrzej zarysowały się 
dwie linie w polityce światowej 
w linia demokratycznego anty- 
Imperialistycznego obozu z ZSRR 
na czele, obozu prowadzącego u- 
porczywą i konsekwentną walkę 
o pokój między narodami, o de- 
mokrację oraz linia imperialistycz 
nego, antydemokratycznego obo- 
za, na czele którego stoją 
koła rządzące USA, obozu sta- 
wiającego sobie za główny cel 
ustanowienie przemocą panowa- 
nia anglo - amerykańskiego nad 
światem, ujarzmienie obcych kra 
jów i narodów, rozgromienie de- 
mokracji i rozpętanie nowej woj- 
ny. Przy tym agresywność obozu 
imperialistycznego rośnie nadal. 
Koła rządzące Stanów Zjednoczo- 
nych Ameryki į Anglii prowadzą 
otwarcie politykę agresji i przy- 
gotowań do nowej wojny. 

W walce przeciwko obozowi im- 
perializmu i wojny wyrosły i 
okrzepły siły pokoju, demokracji 
i socjalizmu. Dalszy wzrost potęgi 
Związku Radzieckiego, wzmocnie 


Komunistycz- 


nie się krajów demokracji ludo- 
wej pod względem politycznym 
i gospodarczym oraz wkroczenie 
tych krajów na drogę budowy so- 
cjalizmu, historyczne zwycięstwo 
chińskiej rewolucji ludowej nad 
zjednoczonymi siłami reakcji we 
wnętrznej i imperializmu amery- 
kańskiego, utworzenie Niemiec- 
kiej Republiki Demokratycznej. 
wzmocnienie partii komunistycz- 
nych i wzrost ruchu demokratycz 
nego w krajach kapitalistycznych. 
ogromny rozmach ruchu obioń- 
dów pokoju — WSZYSTKO TO 
ŚWIADCZY (O POWAŻNYM 
ROZSZERZENIU I UMOCNIE- 
NIU OBOZU ANTYIMPERIALI- 
STYCZNEGO I DEMOKRATYCZ 
NEGO. 

Równocześnie obóz imperiali- 
styczny i  antydemokratycz! 
słabnie. Sukcesy sił demokra 
i socjalizmu, dojrzewający kry 
zys gospodarczy, dalsze "a0strzo- 
nie ogólnego kryzysu systemu ka 
pitalistycznego, zaostrzenie się 
przeciwieństw wewnętrznych i 
zewnętrznych tego systemu — 
wszystko to świadczy o postępują 
cym OSŁABIENIU IMPERIA- 
LIZMU. 

Zmiany w układzie sił na are- 
nie międzynarodowej na korzyść 
obozu pokoju i demokracji wywo 
łują zaciekłą złość i wściekłość 
wśród imperialistycznych pod: 
gaczy wojennych.  Imperialiści 
anglo - amerykańscy liczą na to, 
że za pomocą wojny uda się im 
zmienić bieg rozwoju historyczne 
go, przezwyciężyć swe sprzeczno- 
ści zewnętrzne j wewnętrzne oraz 
trudności, ugruntować pozycje ka 
pitała monopolistycznego į zdobyć 
panowanie nad światem, Czując, 
że czas działą ?rzeciwke nim, im- 
perialiści w gorączkowym pośpie- 
chu klecą różne bloki i sojusze sił 
reakcyjnych, w celu realizacji 
swych agresywnych planów. 


Cała polityka imperialistyczne- 
go bloku anglo « amerykańskiego 
służy przygotowaniom do wojny 
światowej. Znajduje ona wyraz w 
udaremnieniu pokojowego uregu- 
lowania stosunków z Niemcami 
i Japonią, w ostatecznym roz- 
członkowaniu Niemiec, w prze- 
kształcaniu zachodnich stref Nie- 
miec i okupowanej przez wojska 
amerykańskie Japonii w rezerwa 
ty faszyzmu, tendencji odweto- 
wych i w bazę wypadową do re- 
alizacji agresywnych planów tego 
bloku. 

Polityce tej służy narzucający 
jarzmo niewoli plan Marshalla, 
jego bezpośrednia kontynuacja — 
unia zachodnia i wojenny pakt pół 
nocno-atlantycki, wymierzone prze 
ciwko wszystkim miłującym po- 
kój narodom, polityce tej służy 
nieokiełznany wyścig zbrojeń w 
Stanach Zjednoczonych i w pa# 
stwach  zachodnio-europejskich, 
śrubowanie budżetów wojennych 
i rozszerzanie sieci amerykańskich 
baz wojennych. Polityka ta znaj- 
duje również wyraz w tym, że 
blok anglo-amerykański odmawia 
zgody na zakaz użycia broni ato- 
i1owej, jakkolwiek rozsypała się 
w proch legenda o amerykańskim 
monopolu atomowym — wreszcie 
polityka ta wyraża się w rozpa- 
laniu wszelkimi sposobami histerii 
wojennej. Polityka ta określa całą 
linię bloku angło-amerykańsk'ego 
w Organizacji Narodów  Zjedno- 
czonych, zmierzającą do podważa- 
nia ONZ i przekształcenia tej or- 
gan'zacji w narzędzie monopoli 
amerykańskich, 

Polityka rozpętywania przez im 
perialistów nowej wojny znalazła 
również wyraz w zdemaskowanym 
na procesie budapeszteńsk'm Raj- 
ka — Brankowa sp'sku, który był 
zorganizowany przez koła anglo- 


amerykańskie przeciwko krajom 
demokracji ludowej i Związkowi 
ijeckiemu przy pomocy faszy- 
stowskiej nacjonalistycznej kliki 
Tito, która stała się agenturą mię 
dzynarodowej reakcji imperiali- 
stycznej. 

Polityka przygotowań do nowej 
wojny niesie masom ludowym kra 
jów kapitalistycznych nieustanny 
wzrost n'epomiernych ciężarów 
podatkowych, wzrost nędzy mas 
pracujących obok fantastycznego 
wzrostu zysków dodatkowych mo 
nopoli, które bogacą się na wyści- 
gu zbrojeń, Dojrzewający kryzys 
gospodarczy niesie masom pracu- 
jącym krajów  kapitalistycznych 
jeszcze większą nędzę, bezrobocie, 
głód, strach przed dniem jutrzej- 
szym. Jednocześnie polityka przy 
gotowań do wojny związana jest z 
ciągłymi zakusami imperialistycz 
nych kół rządzących na elementar- 
ne prawa į swobody demokratycz- 
ne mas ludowych, polityka ta zwią 
zana jest ze wzmożeniem reakcji 
we wszystkich dziedzinach życia 
społecznego, politycznego i ideo* 
log'cznego, związana jest ze sto- 
sowzniem faszystowskich metod 
represji wobec postępowych i de- 
mokratycznych sił narodów, Przy 
pomocy tych Środków burżuazja 
imperialistyczna us'łuje przygoto- 
wać zapłerza dla  rozhóiniczej 
wojny. 


Tak więc, podobnie jak faszy- 
stowscy agresorzy, blok anglo- 
amerykański czyni przygotowania 
do nowej wojny we wszystkich 
kierunkach: za pomocą przygoto- 
wań  wojenno-strategicznych, za 
pomocą nacisku i szantażu polity- 
cznego, ekspansji gospodarczej i 
ujarzmiania narodów, za pomocą 
ideologicznego tumanienia mas i 
wzmacniania reakcji. 

Wodzireje imperializmu ame- 
rykańskiego budują swe plany 
rozpętywania nowej wojny świa- 
towej i zdobycia panowania nad 
światem, nie biorąc pod uwagę 
realnego układu sił między obo- 
zem imperializmu a obozem so- 
cjalizmu. Ich plany panowania 
nad światem są jeszcze bardziej 
pozbawione podstaw | mają bar- 
dziej awanturniczy charakter, ani 
żeli plany hitlerowców i imperia- 
listów japońskich.  Imperialiści 
amerykańscy wyraźn'e przeceni: 
ja swe siły i nie doceniają rosną- 
cej siły i stopnia zorganizowania 
obozu aaty-imperialistycznego, 

Warunki historyczne różnią się 
dziś w sposób zasadniczy od wa- 
runków, w których odbywały się 
przygotowan'a do drugiej w.jny 
światowej. W obecnych warun- 
kach międzynarodowych podżega- 
czom wojennym jest bez porówna- 
nia trudniej realizować swe krwa- 
we plany, „ZBYT ŻYWE SA W 
PAMIĘCI NARODÓW OKROP- 
NOŚCI MINIONEJ WOJNY I 
ZBYT WIELKIE SĄ SIŁY SPO- 
ŁECZNE, STOJĄCE NA STRAŻY 
POKOJU, ABY UCZNIOWIE 
CHURCHILLA W DZIEDZINIE 
AGRESJI ZDOŁALI JE PRZE- 
ZWYCIĘŻYĆ I SKIEROWAĆ NA 
TORY NOWEJ WOJNY", (Stalin). 

Narody nie chcą wojny i niena 
widzą wojny. Uświadamiają one 
sobie coraz bardziej w jak stra- 
szliwą otchłań usiłują je zepchnąć 
imperialiści, Nieustanny bój 
Związku Radzieckiego, krajów de 
mokracji ludowej oraz międzyna 
rodowego robotniczego i demokra 
tycznego ruchu walki o pokój, o 
wolność i niezawisłość narodów 
przeciw podżegaczom wojennym 
z każdym dniem zyskuje coraz po 
tężniejsze poparcie najszerszych 
warstw ludności wszystkich kra- 
jów świata. 

Stąd rozwój potężnego ruchu 
obrońców pokoju. Ruch ten, sku 
piający w swoich szeregach prze- 
szło 600 miln. ludzi, szerzy się i 
rośnie, ogarniając wszystkie kra- 
je świata i wciągając do swych 
szeregów coraz to nowych bojow- 
ników przeciwko groźbie wojny, 
Ruch obrońców pokoju jest wy- 
mownym dowodem, że masy lu- 
dowe biorą sprawę obrony pokoju 
we własne ręce, demonstrując nie 
złomną wolę obrony pokoju, wo- 
lę niedopuszczenia do wojny. 

Jednakże niedocenianie niebez- 
pieczeństwa nowej wojny, przygo 
towywanej przez mocarstwa im- 
perialistyczne ze Stanami Zjedno 
czonymi i Anglią na czele, było- 
by błędne i szkodliwe dla spra- 
wy pokoju. 

Ogromny wzrost sił obozu de- 
mokracji i socjalizmu nie powi- 
nien wywoływać w szeregach pra 
wdziwych bojowników o pokój 
żsdnvch nastrojów samouspokoje 


nia. Było by, głębokim, niewyba 
czalnym błędem, gdyby się są- 
dziło, że groźba wojny rzekomo 
się zmniejszyła. Doświadczenie 
historyczne uczy, że im bardziej 
beznadziejnie przedstawiają się 
sprawy reakcji imperialistycznej, 
tym bardziej ona szaleje, tym 
bardziej wzmaga się niebezpieczeń 
stwo awantur wojennych. 

Tylko największa czujność narą 
dów, ich niezłomna wola prowa» 
dzenia wszelkimi siłami i wszel< 
kimi środkami aktywnej walki o 
pokój doprowadzi do bankructwa 
zbrodnicze zamysły podżegaczy do 
nowej wojny. 

W warunkach wzmagającej się 
groźby nowej wojny, na partie ko 
munistyczne i robotnicze spada 
wielka historyczna odpowiedzial 
ność. Walka o trwały pokój, © 
zorganizowanie i zespolenie sił po 


j|koju przeciwko siłom wojny pos 


winną stać się dziś centralnym 
punktem całokształtu działalności 
partii komunistycznych i organi 
zacji demokratycznych, 

W celu realizacji wielkiego i szlą 
chetnego zadania ocalenia ludzka 
ści przed niebezpieczeństwem no« 
wej wojny, przedstawiciele par= 
tii komunistycznych i rohotni< 
czych stawiają przed sobą jako 
najważniejsze, następujące zadas 


1 należy jeszcze bardziej 
uporczywie pracować 
nad organizacyjnym umocnie 
niem i rozszerzeniem ruchu 
obrońców pokoju, wciągając 
do tego ruchu coraz to nowe 
warstwy ludności, przekształ 
cając go w ruch ogólnonarodo 
wy. Szczególną uwagę należy. 
zwrócić na wciągnięcie do rus 
chu obrońców pokoju—związ= 
ków zawodowych, organizacji 
kobiecych, _ młodzieżowych, 
spółdzielczych, sportowych, 
kulturalno - oświatowych, re 
ligijnych i innych organizac; 
jak również uczonych, pis: 
rzy, dziennikarzy, działaczy 
kulturalnych, działaczy par- 
lamentarnych i innych działa 
czy politycznych fi społecz= 
nych, występujących w obro 
nie pokoju przeciwko wojnie, 
Ze szczególną siłą staje dziś 
zadanie zespolenia wszyst« 
kich uczciwych zwolenników 
pokoju, bez względu na ich 
przekorłania religijne i po- 
glądy polityczne oraz przyna 
leżność partyjną, na najszer= 
szej platformie walki © pos 
kój, przeciwko niebezpieczeń 
stwu nowej wojny, które za 
wisło nad ludzkością, 
2 decydujące znaczenie 
dla dalszego rozwijania 
ruchu obrońców pokoju, ma 
coraz aktywniejszy udział w 
tym ruchu klasy robotniczej, 
jej zwartość i jedność jej sze 
regów. Dlatego też najwnż- 
niejszym zadaniem partii ko- 
munistycznych i robotniczych 
jest skupianie w szeregach bo 
jowników o sprawę pokoju 
najszerszych warstw klasy ro 
botniczej, budowanie trwałej 
jedności klasy robotniczej, or 
ganizowanie wspólnych wy- 


(Dalszy ciag na str. 2-ei) 
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(Dalszy ciąg ze str. 1) 
stąpień rozmaitych oddzia- 
łów proletariatu na wspólnej 
platformie walki o pokój i nie 


zawisłość narodową swego 
kraju. 
3 jedność klasy robotni- 


czej może być, wywalczo- 
na jedynie w stanowczej wal 
ce przeciwko prawicowo-50- 


cjalistycznym  rozbijaczom i 
dezorganizatorom ruchu ro- 
hotniczego, 


Prawicowi socjaliści pokro 
ju Bevina, Attlee, Bluma, 
Guy Molleta, Spaaka, Schu- 
machera, Rennera, Saragata 
oraz reakcyjni prowodyrzy 
związkowi pokroju Greena, 
Careya, Deakina, prowadzący 
rozbijacką i antyludową poli- 
tykę, są głównymi wrogami 
śedności klasy robotniczej, 
pacholkami podżegaczy wo- 
jennych i słagusami imperia- 
lizmu, maskującymi swą zdra 
dẹ pseudosocjalistyczną, kos- 
mopolityczną frazeologią. 

Walcząc nieustannie 0 
pokój, partie komunistyczne 
i robotnicze powinny nieu- 
stannie demaskować prawico 
wo-socjalistycznych prowody 
rów, jako najbardziej zacie- 
kłych wrogów pokoju. Należy 
ze wszech miar rozwijać i uma 
eniać współpracę i jedność 
działania z dołowymi organi- 
zacjami i z  szeregowymi 
członkami partii socjalistycz- 
nych, popierać wszystkie 
prawdziwie uczciwe elementy 
w szeregach tych partii, wy- 
jaśniać im zgubność polityki 
reakeyjnych prawicowych 
przywódców 
Aj partie komunistyczne i 

robotnic. a powinny prze- 
ciwstawić ludożerczej ` propa- 
gandzie agresorów, usiłują. 
cych przekształcić kraje Euro 
py 1 Azji v krwawe pole woj 
ny, — najszerszą propaqardę 


ugruntowanego i długotrwałe 
go pokoju między uarodami, 
powinny nieustannie demasko 
wać agresywne bloki i soju- 
sze wojskowo - polityczne 
(przede wszystkim „uni, za. 
chodnią* i „blok północno- 
atlantycki“), szeroko wyjaś. 
niać, że nowa wojna przynio- 
slaby narodom  najstraszi 
sze nieszczęścia į olbrzymie 
zniszezenia oraz że walka 
przeciwko wojnie i obrona po 
koju jest sprawą wszystkich 
narodów Świata, Nal zmie 
rzać do tego, aby propaganda 
wojny i głoszone przez agen- 
tów imperializmu *rglo-ame- 
rykańskiego nienawiść raso- 
wa i wrogość między naroda 
mi — napotykały na osżie po 
tępienie ze strony wszystkich 
sił demokratycznych w każ- 
dym kraju, Należy zmierz 
do tego, aby żadne występie- 
nie propagatorów nowej woj 
ny nie pozostało bez stanow- 
czej odprawy ze strony uezci 
wych zwołonników pokoju. 


5 stosować nowe, skutecz. 
ne i w pelni wypróbowane 
formy masowej walk: o po- 
kój, jak komitety obron, 
koju w mieście i na w 
układanie petycji į prote- 
stów, jak plebiscyty przepro- 
wsdzane wśród ludności, co 
było na szeroką skalę stoso- 
wane we Francji i Wloszech, 
Wydawanie i rozpowszechnia 
nie literatury  demaskującej 
przygotowania do wojny, 
zbiórki pieniężne na fundusz 


należy na szeroką skalę 


walki o pokój, organizowanie 
bojkotu filmów, gazet, ksią- 
żek, czasopism, stacji radio- 


wych, instytucji i działaczy 
propagujących nową wojnę— 
stanowi doniosie zadanie par 
tii komunistycznych į robotni 
czych, 


G ratie komunistyczne 

ee EA w krajach Sij 
pitalistycznych uważają za 
swój obowiązek zespole- 
nie walki ọ niezawisłość na- 
rodową i walki o po 
kój w jedną calość, nieustan 
ne demąskowanie antynarodo 
wego, zdradzieckiego charak. 
teru polityki rządów burżua- 
zyjnych, które przeks”talciiy 
się w zwykłych sługusów 
agresywnego imperializmu 
amerykańskiego, jednoczenie 
i zespałanie wszystkich demo 
kratycznych, patriotycznych 
sił kraju wokół hasel zniesie 
nia haniebnego jarzma, które 
wyraża się w niewolniczej za 
leżności od monopoli amery- 
kańskich, wokół hasła nawro 
tu do samodzielnej polityki 
zagranicznej i wewnętrznej 
odpowiadającej interesom na 
rodowym, 


Należy jednoczyć najszer- 
sze masy ludowe krajów ka- 
pitalistycznych dla obrony 
praw i swobód demokratycz. 
nych, wyjaśniając im nieustan 
nie, że obrona pokoju jest 
nierozerwalnie sprzęgnięta z 
obroną najżywotnieszych inte 
resów klasy robotniczej ; mas 


pracujących, z obro a ich 
praw gospodarczych i poli. 
tycznych, 

Ważne zadania 

partiami komm 


Nie- 
miee Zachodnich į innych kra 
łów. których narody imperia 


Francji, Włoch, Anglii, 


i amerykańscy shaa wyko 
zd w charakterze mięsa 
armatniego dia realiz 
swych agresywnych planów. 
Obowiązkiem tych partii jest 
z jeszcze większa silg rozwi. 
nąć walkę o nokój, a ndarem 
nienie zbr dniczych zamiarów 
anglo.emervykańskich pożcza= 
czy wojennych,» 


przed partiami komuni- 

AS i robotniczy- 
mi krajów demokracji ludo- 
wej i Związku Radzieckiego 
staje — wraz z demaskowa- 
niem imperialistycznych pod- 
żegaczy wojennych i ich pa- 
chołków, zadanie dalszego u- 
macniania obozu pokoju į s0- 
cjalizmu w imię obrony po- 
koju i bezpieczeństwa naro- 
dów. 


w realizowaniu swych 

agresywnych planów, 
zwłaszcza w Europie środko- 
wej i południowo - wschod- 
niej, imperialiści anglo-ame- 
rykańscy poważną rolę wy- 
znaczają nacjonalistycznej 
klice Tito, która pełni służbę 
szpiegowską u imperialistów. 
Obrona pokoju i wałka z 
podżegaczami wojennymi wy 
maga dalszego demaskowa- 
nia tej kliki, która zdezerte- 
rowała do obozu najzacieklej 
szych wrogów pekoju, demo- 
kracji i socjalizmu — do obo 
zu imperializmu i faszyzmu. 


Po raz pierwszy w historii ludz 
kości powstał zorganizowany 
front pokoju, na którego czele 
stoi Związek Radziecki — chorą- 
w i ostoja pokoju na całym świe- 
cie, 

Coraz szerszym echem rozlega 
się w masach ludowych krajów 
kapitalistycznych mężne wezwa- 
nie partii komunistycznych, które 
gł że narody mie będą nigdy 
wojować przeciwko pierwszemu 
na świecie państwu socjalistyczne 
mu — przeciw Związkowi Ra- 
dzieckiemu. 

W Tatach 'wojny przeciwko fa- 
szyzmowi partie komunistyczne 
były awangardą ogólno - narodo- 
wego oporu przeciwko zaborcom. 
w okresie powojennym partie ko 
munistyczne i robotnicze krocza 
w pierwszych szeregach bojowni- 


ków o najżywotniejsze interesy 
swych narodów, przeciwko no- 
wej wojnie. Zespolen; pod kierow 
nictwem kl: robotniczej wszy- 
scy przeciwnicy nowej wojny — 
ludzie pracy, nauki, kultury — 
tworzą potężny front pokoju, któ 
ry potrafi udaremnić zbrodnicze 
zamiary imperialistów, 


OD ENERGII I INICJATYWY 
PARTII KOMUNISTYCZNYCH 
ZALEŻY W DUŻEJ MIERZĘ 
WYNIK ROZPŁOMIENIAJĄCEJ 
SIĘ POTĘŻNEJ WALKI O PO- 
KÓJ; PRZEKSZTAŁCENIE MOŻ 
LIWOŚCI UDAREMNIENIA PLA 
NÓW PODŻEGACZY 'VOJEN- 
NYCH W RZECZYWISTOŚĆ 
ZALEŻY PRZEDE WSZYSTKIM 
OD KOMUNISTÓW, JAKO PRZO 
DUJĄCYCH BOJOWNIKÓW. 


Siły demokracji, siły 
zwolenników pokoju 
mają znaczną prze- 
wogę nad siłamireak- 
cji Sprawa dziś polega 
na tym, aby jeszcze 
bardziej zaostrzyć 
czujność narodów w 
stosunku do podżega- 
czy wojennych, oby 
organizować i zespa- 
lać szerokie masy lu- 
dowe do aktywnej o- 
brony sprawy pokoju 
w imię najżywotniej- 
szych interesów naro- 


dów, w imię ich życia 
i wolności. 


In 


Jedność klasy robotniczej 


a zadania partii komunistycznych i robotniczych 


| 


Przygotowania do nowej wojny, 
prowadzone przez imperialistów an= 
glo-amerykańskich, ofensywa reak- 
cji burżuazyjnej przeciwko prawom 
demokratycznym oraz interesom go- 
spodarczym klasy robotniczej | mas 
ludowych — wymaga wzmożenia 
walki klasy robotniczej o utrzyma- 
nie i ugruntowanie pokoju, o zorga- 
nizowanie zdecydowanego oporu wo 
bec podżegaczy wojennych oraz wo 
bec nacisku reakcji imperialistycz- 
nej. 

RĘKOJMIĄ SUKCESÓW W TEJ 
WALCE JEST JEDNOŚĆ SZERE- 
GÓW KLASY ROBOTNICZEJ. 

Doświadczenie okresu powojenne- 
go dowodzi, że polityka rozbijania 
Tuchu robotniczego wysuwa się na 
jedno z czołowych miejsce w arsena- 
le środków taktycznych i chwytów. 
stosowanych przez imperialistów. w 
celu rozpętania nowej wojny, zdła- 
wienia sił demokracji i socjalizmu, 
w celu gwałtownego obniżenia sto- 
py życiowej mas ludowych. 

Nigdy jeszcze w dziejach między- 
narodowego ruchu robotniczego jed 
mość klasy robotniczej zarówno w 
poszczególnych krajach, jak | w ska 
li światowej nie miała tak ilecyda- 
jącego znaczenia jak obecnie. Jed- 
ność szeregów klasy robotniczej ko- 
nieczna jest po to, aby obronić po- 
kój, zniweczyć zbrodnicze zamiary 
pod: czy wojennych, udaremnić 
spisek imperialistów przeciw demo- 
kracji i socjalizmowi, nie dopuścić 
do zaprowadzenia faszystowskich me 
tod rządzenia, odeprzeć w zdecydo- 
wany sposób ofensywę kapitału mo- 
nopolistycznego, przeciwko naqżywot 
niejszym interesom klasy robotni- 
czej i osiągnąć polepszenie sytuacji 
mas pracujących. ej 

Zadania te mogą być zrealizowane 
przede wszystkim przeż zespolenie 
szerokich mas klasy robotniczej, nie 
zależnie od przynależności partyjnej, 
związkowej oraz przekonań religij- 


nyc! 
JEDNOŚĆ OD DOŁU — oto nój- | 


bardziej skuteczna droga zespolenia | 
wszystkich robotalków w imię o- 
brony pokoju, niezawisłości uarodo- 
wej swego kraju, w imię obrony in- 
teresów gospodarczych i praw demo 
kratycznych mas pracujących. JEW- 
NOŚĆ KLASY ROBOTNICZEJ 
JEST CAŁKOWICIE OSIĄGALNA, 
MIMO PRZECIWDZIAŁANIA KIE- 
1.. /NICZYCH OŚRODKÓW TYCH 
ZWIĄZKÓW ZAWODOWYCH 
BĄDŹ TEŻ PARTO, KTÓRYM 
PRZEWODZĄ ROZBIJACZE I WRO 
GOWIE JEDNOŚCI. Ę 

Okres powojenny cechowały wiel- 
kie sukcesy w dziedzinie likwidacji 
rozbicia klasy robotniczej oraz zespo 
lenia wszystkich sił demokratycz- 
nych; wyrazem tego było utworzenie 
Światowej Federacji Związków Za- 
wodowych, Międzynarodowej Demo 
kratycznej Federacji Kobiet i Świa- 
towej Federacji Młodzieży Demokra 
tycznej oraz zwołanie Światowego 
Kongresu Obrońców Pokoju. Sukce- 
Sy jedności znajdują wyraz w amoc- 
nieniu CGT we Francji, w stworze- 
niu jednolitej centrali związków za- 
wodowych we Włoszech (Włoska Pe- 
wszechna Konfederacja Pracy), w bo 
jowych wystąpieniach proletariatu 
francuskiego i włoskiego, 

W krajach demokracji ludowej o- 
siągnięto bistoryczne zwycięstwa w 
dziedzinie jedności klasy vobotni- 
czej — stworzono zjednoczone partie 
klasy robotniczej, jednolite związki 
zawodowe, jednolite organizacje spół 
dzielcze, młodzieżowe, kobiece i m- 
ne. Jedność klasy robotniczej ode- 
g-ałą decydującą rolę w sukcesach. 
odniesionych na polu rozwoju gospo 
darczego i kulturalnego w Krajach 
demokracji ludowej, w zapewnieniu 
kierowniczej roli. klasy robotniczej 
w państwie oraz w "iefeinle ra= 
dykalnego polepszenia sytuacji ma 
terialnej mas pracujących. 

ŚWIADCZY TO O OGROMNYM 
DĄŻENIU MAS ROBOTNICZYCH 
DO ZWARCIA SWYCH SZURE- 
GÓW. Ó ISTNIENIU REALNYCI 
MOŻLIWOŚCI UTWORZENIA JED- 
NOLITEGO FRONTU KLASY KO- 
BOTNICZEJ PRZECIWKO ZJEDNO 


CZONYM SIŁOM REAKCJI — OD 
IMPERIALISTÓW _ AMERYKAN- 
SKICH DO PRAWICOWYCH 80- 
CJALISTÓW. 

Imperialiści amerykańscy i sn- 
gielscy oraz ich satelici w krajach 
europejskich dążą do rozproszenia i 
dezorganizacji sił proletariackich i 
ogólnoludowych. wiążąc szczególne 
nadzieje z prawicowym; socjalistami 
i reakcyjnymi działaczami zwiazko- 
wymi. Na bezpośrednie zlecenie iin- 
perinlistów amerykańskich I angiel- 
skich, przywódcy prawicy socjali 
stycznej oraz reakcyjni działacze 
związków zawodowych dokonują od 
góry rozłamu w szeregach ruchu ro 
botniczego, starają się zniszczyć v- 
tworzone w okresie powojennym jed 
nolite organizacje klasy robotniczej. 
Usiłowali oni rozsadzić od we- 
wnątrz Światową Federację Zwuiz- 
ków odowych, organizowali rez- 
łamowe grupy „Force Ouvriere" we 
Francji i tak zwaną „Federację Pra- 
cy“ we Włoszech, przygotowują 
zmontowanie rozłamowej międzyna- 
rodowej centrali związków zawydo- 
wych. Podobne rozbijackie próby po 
dejmowali również kierownicy orga 
nizacji katolickich w poszczególnych 
krajach. 

W PEŁNI POTWIERDZIŁA SIĘ 
OCENA. JARA PIERWSZA NARA- 
DA BIURA INFORMACYJNEGO 
PARTII KOMUNISTYCZNYCH I 
ROBOTNICZYCH DAŁA ZDRA- 
DZIECKIEJ DZIAŁALNOŚCI PRZY 
WÓDCÓW PRAWICY SOCJALI- 
STYCZNEJ. JAKO PACHOŁKÓW 
INIPERIALIZMU í NAJBARDZIEJ 
ZACIEKŁYCH WROGÓW TEDNOS 
CI KLASY ROBOTNICZEJ. 

Prawicowi socjaliści występują 0- 
becnie nie tylko jako agenci burżu- 
azji swoich własnych krajów, lecz 
również jako agenci imperializmu 
amerykańskiego, przekształcając par 
tie socjaldemokratyczne krajów euro 
pojskich w partie amerykańskie. w 
bezpośrednie narzędzie agresji im- 
perialistycznej Stan Ziedancza- 
nych. 

W tych krajach. w których prawi- 
cowi socialiści wchodza w skład rzą 


dów (Anglia, Francja, Austria, kraje 
skandynawskie), występują oni tako 
zażarci obrońcy „planu Marsnalla", 
„Unii Zachodniej”, „Paktu pólnucno- 
atlantyckiego" 1 wszelkich innych 
form ekspansji amerykańskiej, CI 
PSEUDO-SOCJALIŚCI SPEŁNIA- 
JĄ NAJBARDZIEJ NIKCZEMNĄ 
ROLĘ W PRZEŚLADOWANIU RQ: 
BOTNIKÓW I ORGANIZACJI DE 


MOKRATYCZNYCH, BRONJĄ- 
CYCH INTERESÓW MAS PRACU- 
JACYCH. « 


Staczając się coraz niżej na dro- 
dze zdrady interesów klasy robotni- 
czej, demokracji i socjalizmu, od- 
żegnywując się całkowicię od nauki 
marksizmu, prawicowi socjaliści wy 
stępuja obecnie jako obrońcy i pro- 
pagatorzy rozbójniczej ideologii im- 
perializmu amerykańskiego. Ich te- 
orie „socjalizmu demokratycznego". 
„trzeciej siły”, jch kosmopolityczne 
brednie na temat koniecznośri wy- 
rzeczenia się suwerenności 1arodo- 
wej — są jedynie ideologiczną osło- 
ną agresji amerykańskiej i jmperia- 
lizmu amerykańskiego, 

Nędzny twór zgniłej za życia II 
Miedzynarodówki — tak zwany ko- 
mitet międzynarodowy konferencii 
socjalistyeznych (COMISCO) prze- 
Kształcił sie w skupisko najzacieklej 
sz- rozbijaczy i dezorganizatorów 
ruchu robotniczego, ORGANIZACJA 
TA STAŁĄ SIE CENTRUM SZPI 
GOWSRIM W SŁUŻBIE WYWIADU 
ANGIELSKIEGO I AMERYKAŃ- 
SKIEGO. 

JEDYNIE W STANOWCZEJ WAŁ 
CE PRZECIWKO PRAWICOWO-SO 
CJALISTYCZNYM ROZBIJACZOM 
FI DEZORGANIZATOROM RUCHU 
ROROTNICZE! MOŻNA OSIAG- 
NAC JEDNOŚĆ KTASY ROBOTNI- 


CZEJ. 
a 


Biuro Informacyjne uważa za na- 
czelne zadanie partii komunistycz- 
nych nieustanną walkę o zjednecze- 
nie į zorganizowanie wszystkich sił 
klasy robotniczej, aby zdecydowanie 
odeprzeć bezczelne zakusy imperia- 


lizmu anglo-amerykańskiego, aby 
udaremnić jego stawkę na nową woj 
nę światową, obronić i wzmocnić 
sprawę pokoju j bezpieczeństwa mię 
dzynarodowego, obrócić w  niwecz 
ofensywę kapitału monopolistyczne- 
go na stopę życiową mas pracują 
cych. 

W OBECNEJ SYTUACJI MIĘDZY 
NARODOWEJ BEZPOŚREDNIM 
OBOWIĄZKIEM PARTII KOMUNI- 
STYCZNYCH JEST WYJAŚNIANIE 
TEGO, ŻE JEŻELI KLASA ROBOT 
NICZA NIE ZAPEWNI JEDNOŚCI 
SWOICH SZEREGÓW, PÓZBAWI 
SIĘ ONA NAJWAŻNIEJSZEJ RRO- 
NI W WALCE PRZECIWKO NARA 
STAJĄCEJ GROŻBIE NOWEJ WOJ 
NE ŚVTATOWEJ ORAZ PRZECIW 
OFENSYWIE REAKCJI IMPERIA- 
LISTYCZNEJ NA STOPĘ ŻYCIO- 
WA MAS PRACUJĄCYCH. 


Prowadząc . nieprzejednaną i 
konsekwentną walkę w dziedzi* 
nie teorii i działalności praktycz- 


nej przeciwko prawicowym so- 
cjalistom i reakcyjnym działa- 
ezom związkowym, demaskując 
bezlitośnie i izolując ich od mas, 
KOMUNIŚCI POWINNI 
PLIWIE I WYTRWALE Y YJAŚ- 
NIAĆ ROBOTNIKOM — SZERE 
GOWYM CZŁONKOM PARTH 
SOCJAL-DEMOKRATYCZNYCH 
CAŁĄ DONIOSŁOŚĆ SPRAWY 
JEDNOŚCI KLASY ROBOTNI- 
CZEJ, POWINNI WCIĄGAĆ ICH 
DO CZYNNEJ WALKI O PO- 
KÓJ, CHLEB I SWOBODY, DE- 
MORRATYCZNE I PROWA- 
DZIĆ POLITYKĘ WSPÓLNYCH 
AKCJI DLA — OSIĄGNIĘCIA 
TYCH CELÓW. 

Wypróbowaną metodą urzeczy- 
wistnienia jedności klasy robotni 
czej jest JEDNOŚĆ DZIAŁANIA 
POSZCZEGÓLNYCH JEJ OD- 
DZIAŁÓW. Uzgodnione wspólne 
akcje w poszczególnych przedsię 
biorstwach, w całych gałęziach 


(Dalszy ciąg na str. 3-ej). 
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(Dalnny otag ze str. 2-ej) 
łukcji, w skali miasta, obwo- 
w skali ogólnopaństwowej i 
dzynarodowej mobilizują naj- 
sze masy do walki o ich naj- 
sze | najbardziej dla nich zro 
dale potrzeby i służą sprawie 
ciecia trwałej jedności szere- 
proletariackich. Urzeczywi- 
enie jedności działania klasy 
xniczej od dołu może wyra- 
się w powoływaniu do życia 
 rzedsiębiorstwach i instytu- 
h komitetów obrony pokoju, 
rganizowaniu masowych de- 
stracji przeciw podżegaczom 
ennym, we wspólnych wystą- 
sach robotników w celu obro 
praw demokratycznych i po- 
szenia swej sytuacji ekono- 
znej. 
zczególną uwagę w walce o 
1ość klasy robotniczej należy 
cić na masy robotników i 
towników katolickich oraz na 
organizacje, mając na wzglę- 
„ że przekonania religijne nie 
xowią przeszkody na drodze 
ności mas pracujących, zwłasz 
gdy jedność ta konieczna 
dla ocalenia pokoju. 
wspólne akcje w zakresie po- 
lntów ekonomicznych, koordy- 
vanie walki klasowych i kato 


itd. — 
SKUTECZNYM ŚRODKRIEM DO 
WCIĄGNIĘCIA ROBOTNIKÓW 
KATOLICKICH DO OGÓLNEGO 
FRONTU WALKI O POKÓJ. 


kapitalistycznym 
wszystko, co w ich mocy, w celu 
zapewnienia jedności ruchu związ 


nabiera obecnie sprawa wciągnię 
cia do związków zawodowych 1 


nie zorganizowanych w związkach 
zawodowych. W krajach kapita- 
listycznych tacy robotnicy stano- 
wią znaczną część proletariatu. 
Jeżeli partie komunistyczne roz- 
winą z całą energią działalność 


WAŻNE SUKCESY W DZIEDZI- 
NIE STWORZENIA JEDNOŚCI 
KLASY ROBOTNICZEJ. 


na gruncie jedności 
niczej należy stworzyć JEDNOŚĆ 
NARODOWĄ WSZYSTKICH SIŁ 
DEMOKRATYCZNYCH w 
Konkretd mobilizacji szerokich mas ludo- 
wych do walki z imperializmem 
anglo-amerykańskim j rodzimą re 


ich związków zawodowych 


(omunistyczna Partia 


szystko to może stać sie | 


Doniostym zadaniem partii ko- 
munistycznych w każdym kraju 
jest uczynić 


kowego. Ogromnego znaczenia 


do aktywnej walki robotników 


wśród niezorganizowanych robot 
ników, zdołają one osiągnąć 


Biuro Informacyjne uważa, że 
klasy robot- 


celu 


POL |nych, możliwe będzie prowadzenie 


tych masowych organizacjach: 
W ORGANIZACJACH KOBIE- 
CYCH, MŁODZIEŻOWYCH, 
CHŁOPSKICH, _ SPÓŁDZIEL- 
CZYCH I INNYCH. 

Jedność ruchu robotniczego i ze 
spolenie wszystkich sił demokra- 
tycznych niezbędne jest nie tylko 
dla rozwiązania codziennych i bie 
żących zadań klasy robotniczej i 
mas pracujących, jest ona nieod- 
zowna również dla rozwiązania za 
sadniczych zagadnień stojących 
przed proletariatem, jako klasą 
kierującą walką o złikwidowanie 
władzy kapitału monopolistyczne 
go, o socjalistyczną przebudowę 
społeczeństwa. Na gruncie osią- 
gniętych sukcesów w dziele jedno 
ści ruchu robotniczego 1 zespole- 
nia wszystkich sił  demokratycz- 


w krajach kapitalistycznych wal- 
ki o utworzenie rządów, któreby 
skupiły wszystkie siły patriotycz 
ne, przeciwstawiające się ujarz- 
mieniu ich krajów przez imperia 
lizm amerykański, rządów, które 
stanęłyby na platformie trwałe- 
go pokoju między narodami, po- 
łożyły kres wyścigowi zbrojeń ł 
podniosły stopę życiową mas pra 


Nadzwyczajnej wagi na- 


akcją. 
codzienna praca w rozmai- 


biera 


ŁUSTROWANY ———— „>> 


mokracji ludowej jest JESZCZE 
BARDZIEJ UMACNIAĆ JUŻ 0- 
SIĄGNIĘTĄ JEDNOŚĆ KLASY 
ROBOTNICZEJ, WZMACNIAĆ 
POWSTAŁE TAM JEDNOLITE 
ORGANIZACJE ZWIĄZKOWE, 
SPÓŁDZIELCZE, KOBIECE, MŁO 
DZIEŻOWE I INNE. 


* * 

Biuro Informacyjne uważa, że 
dalsze powodzenie walki o jed- 
ność klasy robotniczej i zespole- 
nie sił demokratycznych zależy 
przede wszystkim od ulepszenia 
całej pracy organizacyjnej i ide- 
ologicznej każdej partii komuni- 
stycznej i robotniczej. 

DLA PARTII KOMUNISTYCZ 
NYCH I ROBOTNICZYCH WY- 
BITNE ZNACZENIE MA IDEO- 
LOGICZNE  DEMASKOWANIE 
I NIEPRZEJEDNANA WALKA 
Z WSZELKIMI PRZEJAWAMI 
(OPORTUNIZMU, SEKCIARSTWA 
NACJONALIZMU BURZUAZYJ- 
NEGO, WALKA Z PRZENIKA- 
NIEM WROGIEJ AGENTURY DO 
SRODOWISKA PARTYJNEGO. 

Nauki wypływające ze zdema- 
skowania szpiegowskiej kliki Ti- 
to-Rankowicza, wysuwają pa 


partiami komunistycznymi i rol 


STR. å 


ksymalnego zaostrzenia czujności 
rewolucyjnej. Agenci kliki Tito 
występują dziś w roli najbardziej 
zajadłych rozbijaczy szeregów ro 
botniczych i ruchu robotniczego 
i demokratycznego, w, roli wy- 
konawców woli imperialistów r 
merykańskich. Dlatego też ko- 
nieczna jest bezwzględna walka z 
knowaniami tej agentury impe- 
rializmu wszędzie tam, gdzie usł- 
łuje ona działać na terenie otga- 
nizacji robotniczych i demokTa- 
tycznych. 


Organizacyjne i ideo- 
wo-polityczne w7moc- 
nienie Partii Komuni- 
stycznych i Robotni- 
czych na gruncie za- 
sad marksizmu-leniniz- 
mu jest najważniej- 
szym warunkiem sku- 
tecznej walki klasy ro- 
botniczej o jedność 
swych szeregów, © 
sprawę pokoju, o mie- 
zawisłość narodową 
swych krajów, o de- 


niczymi kategoryczny nakaz ma- 


Jugosław 


mokrację i socjalizm. 


we władzy morderców i szpiegów 


Biuro Informacyjne w składzie 
zedstawiciek: Komunistycznej 
rii Bułgarii, Rumuńskiej Par 
Robotniczej, Węgierskiej Partii 
acujących, Polskie; Zjednoczo: 

a Partii Robotniczej, Wszech- 
riqzkowej Komunistycznej Partii 
olszewików), _ Komun'stycznej 
artii Francji, Kemunistycznej 
irtii Czechosłowacji i Komuni- 
reznej Partii Włoch po rozpatrze 

u kwestii: „KOMUNISTES YNA 
ARTIA JUGOSŁAWII WE WŁA 

ZY MORDERCÓW I SZFIE- 

ÓW“ doszło jednomyślnie do po- 

zamienia w tym co następuje: 

Gdy w czerwcu 1948 roku nara- 
« Biura Informacyjnego Partii 
(omunistycznych stwierdziła 
mejście kliki Tito — Rankowicza 
J demokracji 1 socjalizmu do bur 
anżyjnego nacjonalizmu, to w 
kresie, który upłynął od tej na- 
ady Biura Informacyjnego, doko- 
ało s'e ostatecznie przejście tej 
iiki od nacjonalizmu burżuazyj- 
cgo do faszyzmu * do bezp% ed- 
‘êj zdr dy interesów narodowych 
ugosławli. 

Wydarzenia ostatnich czasów do 
rodły, że rząd jugosłowiański po 
ostaje w całkowitej zależności od 
ibeych kół imperialistycznych 1 
„nekształcił sie / narzędzie ich 
gtesywnej polityki, co doprowa 
lało do likwidacji samodzielności 

niepodległości Republiki Jugo- 
bwiańskiej. KC Komunistycznej 
$artii Jugosławii i rząd jugosło- 
siański sprzegty slę całkowicie z 
włami imperialistycznymi przeciw 
0 calemu obozowi socjalizmu j de 
tokracji, przeciwko partiom ko- 
mnistycznym całego świata, prze 
iwko krajom demokracji ludowej 
(Z.S.RJR. 

Klika belgradzk'ch najemnych 
miegów i morderców jawnie we 
uła w zmowę z reakcją imperia- 
styczną i przeszia na służbę do 
fej, co odsłonił z całą wyrazisto- 
itią budapeszteńsk: proces Rajka- 
Brankowa, 

Proces ten wykazsł, że obecni 
piadcy jugosłowiańscy zdezertero 
wali z obozu demokracji i socjali- 
mu do obozu kapitalizmu i reak- 
cji, stali się hezpośredn'mi pomo- 
tnikami podżegaczy do nowej woj 
ny i swym zdradzieck'mi czyna- 
mi starają się zjednać sobie po- 
chwały imperialistów i wysługi- 
wać się im. 

Przejście kliki Tito do faszyz- 
mu nie jest przybadkowe, doko- 
ło ono na polecenie jej 
moca ców—imperialistów ame 
rykańskich, których najm'tami, 
juk się to wyjaśniło obecnie. klika 
ts jest już oddawna, 


Zdrajcy jugosłowiańscy, wyko- 
nując wolę imperial'stów, stawiali 
sobie za zadnnió w krajach de- 
mokracji ludowej utworzenie po- 
litycznych band spośród elemen- 
tów reakcyjnych, nacjonalistycz- 
nych, klerykalnych i faszystow- 
skich, aby w oparciu o nie doko- 
nać w tych krajach kontrrewolu- 
cyjnego przewrotu, oderwać te 
kraje od Związku Radzieckiego i 
całego. obozu - socjalistycznego i 
podporządkować je słom imperia- 
lizmu. Klika Tito przekształciła 
Belgrad w amerykańskie centrum 
szpiegostwa i propagandy antyko 
munistycznej. 

Podczas gdy wszyscy prawdziwi 
przyjaciele pokoju, demokracji i 
zocjałtzmu widzą w ZSRR potęż- 
ną twierdzę socjalizmu, niezawod 
nego i niezłomnego obrońcę wol- 
ności i niepodległości narodów, 
główną ostoję pokoju—klika Tito- 
Rankowicza przedostawszy się do 
władzy pod maskę przyjac'ół Z. S. 
R. R., poprowadziła na zlecenie 
imperialistów anglo-amerykań- 
skich  oszczerczą, prowokacyjną 
kampanię przeciwko Związkowi 
Radz'eckiemu, wykorzystując naj 
podlejsze kalumnie zapożyczone 
z arsenału hitlerowców, 

Przekształcenie kliki Tito-Ran- 
kowicza w zwykłą agenturę im- 
perializmu i pachołków podżega- 
czy wojennych zostało ukorono- 
wane jawnym przystąpieniem rzą 
du jugosłowiańskiego do bloku 
imperialistycznego w Organizacji 
Narodów Zjednoczonych, gdzie 
Kardele, Dżilasy i Beblery wystę 
pują we wspólnym froncie z re- 
akcjonistami amerykańskimi w 
najważniejszych zagadnieniach 
polityki międzynarodowej. 

W dziedzinie polityki wewnętrz 
nej najbardziej istotnym wyni- 
kiem działalności zdradzieckiej 
kliki Tito - Rankowicza jest fak- 
tyczna LIKWIDACJA USTROJU 
LUDOWO + DEMOKRATYCZNE 
GO W JUGOSŁAWII. 

W wyniku kontrrewolucyjnej 
polityki kliki Tito - Rankowicza, 
która uzurpowała władzę w partii 
i państwie, w Jugosławii ugrun- 
tował się antykąmunistyczny, po 
licyjny reżim państwowy typu 
faszystowskiego. Bazą społeczną 
tego reżimu jest kułactwo na wsi 
i elementy kapitalistyczne w mieś 
cie. WŁADZĄ W JUGOSŁAWII 
ZNAJDUJE SIĘ FAKTYCZNIE 
W RĘKACH ANTYLUDOWYCH, 
REAKCYJNYCH ELEMENTÓW. 
We władzach centralnych i miej- 
scowych  panoszą się aktywni 
działacze starych partii burżua- 
zsinych. kułackie i inne wrogie 


demokracji ludowej elementy. Fa 
szystowska oligarchia rządząca 
trzyma się na niepomiernie roz- 
dłętym aparacie wojskowo - poli- 
cyjnym, przy pomocy którego 
uciska ona narody Jugosławii, 
przekształciła kraj w obóz woj- 
skowy, umicestwiła prawa demo 
kratyczne mas pracujących i 
depcze wszelki przejaw wolnej 
myśli. 

Władcy jugosłowiańscy dema- 
gogicznie i bezczelnie oszukują 
naród: głosząc, jakoby budowali 
oni socjalizm w Jugosławii. W 
rzeczywistości jest jasne dla każ-, 
dego marksisty, że o żadnym bu 
dowaniu socjalizmu w Jugosławii 
nie może być nawet mowy w wa 
runkach, kiedy klika Tito zerwa- 
ła ze Związkiem Radzieckim, z 
całym obozem socjalizmu i demo 
kracji, pozbawiając tym samym 
Jugosławię głównego oparcia w 
budowaniu socjalizmu i skoro pod 
porządkowała ona kraj pod wzglę 
dem gospodarczym i politycznym 
imperialistom anglo - amerykań- 
skim. 

Sektor państwowy w ekonomi- 
ce Jugosławii przestał być własno 
ścią naroda, ponieważ władza 
państwowa znajduje się w rękach 
wrogów ludu, Klika Tito - Ran- 
kowicza stworzyła szerokie moż- 
liwości penetracji kapitału zagra 
nicznego do gospodarki kraju, 
ODDAŁA JĄ POD KONTROLĘ 
MONOPOLI  KAPITALISTYCZ- 
NYCH. 

Anglo-amerykańskie koła prze 
mysłowo - finansowe, inwestując 
swe kapitały w gospodarkę jugo 
słowiańską, przekształcają Jugo- 
sławię w rolniczo-surowcowy do- 
datek dla kapitału zagranicznego. 
POTĘGUJĄCA SIĘ NIEWOLNI- 
CZA ZALEŻNOŚĆ JUGOSŁAWII 
OD IMPERIALIZMU PROWA- 
DZI DO WZMOŻENIA WYZYS 
KU KLASY ROBOTNICZEJ, DO 
GWAŁTOWNEGO _ POGORSZE- 
NIA SIĘ JEJ SYTUACJI MA- 
TERIALNEJ. 

Polityka władców jugosłowiań- 
skich na wsi ma kułacko-kapitali 
styczny charakter,  Nasadzane 
przemocą na wsi pseudospółdziel 
nie znajdują się w rękach kuła- 
ctwa i jego agentury i są narzę- 
dziem wyzysku szerokich mas 
pracującego chłopstwa, 

Jugosłowiańscy najmici im 
perializmu, zagarnąwszy w 
swe ręce kierownictwo w 
KPJ, prowadzą terrorystycz- 
ną ofensywę przeciwko praw 
dziwym komunistom, wier- 
nym zesadoro marksiznau-le- 


ninizmu i walczącym o nieza 
leżność Jugosławii od impe- 
rialistów, Tysiące oddanych 
komunizmowi patriotów ju- 
gosłowiańskich wyrzucono z 
partii, wtrącono do więzień, 
obozów koncentracyjnych, 
„wielu z nich dręczono i za- 
mordowano w więzieniach 
lub zabito zza węgła, jak up. 
znanego komunistę , jugosło- 
wiańskiego, Arso Jowanowi- 
cza. Okrucieństwo, z jakim 
tępi się w Jugosławii nie- 
ugiętych bojowników o komu 
nizm, można porównać jedy- 
nie z bestialstwem faszystów 
hitlerowskich, lub oprawców 
Tsaldarisa w Grecji i Franco 
w Hiszpanii, 

Usuwając z szeregów par- 
tii komunistów, wiernych in 
ternacjonalizmowi proletariac 
kiemu, mordując ich, faszy- 
ści jugosłowiańscy równocześ 
nie otwarli szeroko wrota 
partii dla elementów burżua 
zyjnych i kułackich. 

W wyniku terroru faszystow- 
skiego stosowanego przez bandę 
titowską przeciwko zdrowym si- 
lom KPJ, kierownietwo Komuni- 
stycznej Partii Jugosławii znala- 
się niepodzielnie w rękach 
szpiegów i morderców, najemni- 
ków imperializmu,  Komunistycz- 
ną Partię Jugosławii opanowały 
siły kontrrewolucyjne, które samo 
zwańczo występują w i u par 
tìi, Wiadomo, że burżuazja oddaw 
na stosuje starą metode werbo- 
wania szpiegów į prowokatorów W 
szeregach partii klasy robotniczej. 
W TEN SPOSÓB IMPERIALISOI 
STARAJĄ SIĘ ROZSADZIĆ TE 
PARTIE OD WEWNATRZ 
PODPORZĄDKOWAĆ JE SOBIE. 
w JUGOSŁAWII UDAŁO IM 
SIĘ TEN CEL OSIAGNĄĆ. 

Faszystowska ideologia, faszy- 
stowska polityke wewnętrzna, po- 
dobnie jak i zdradziecka polityka 
zagraniczna kliki Tito, podporząd 
kowana całkowicie obcym kolom 
imperialistycznym — wszystko to 
wykopało przepaść między S pie- 
gowsko-faszystowską kliką Tito 
— Rankowicza a życiowymi inte- 
resami miłujących wolność naro- 
dów Jugosławii, Dlatego tež 
ANTYLUDOWA, ZDRADZIEORA 
DZIAŁALNOŚĆ KLIKI TITO NA 
POTYKA NA CORAZ WIĘRSZY 
OPÓR ZARÓWNO ZE STRONY 
KOMUNISTÓW, KTÓRZY DO- 
CHOWALI WIERNQŚCI MAR- 


KSIZMOWI -  LENINIZMOWI, 
JAK I WŚRÓD KLASY ROBOT- 
NICZEJ 1 PRACUJĄCEGO 


OHŁOPSTWA JUGOSŁAWII, 


Opierając się na 
nych fiktach, ówiadczących o 0- 
statecznym przejściu kliki Tito do 
faszyzmu i jej dezercji do obozu 
imperializmu międzynarodowego, 
Biuro Informacyjne parti komu. 
nistycznych i robotniczych, uwa 
ża, ż 


bezsprzecz* 


szpiegowska grupa Tito, 
Rankowicza, Kardelt, 
lisa, Piade, Goszniaka, Ma 
slaricza, Beblera, Mrazoówi- 
cza, Wukmanowicza, Koczm, 
Popowicza, Kidricza, Neszko- 
wicza, Złaticza, Welebita, Ko 
liszewskiego i innych jest wro 
giem klasy robotniczej 1 chłop 
stwa, wrogiem narodów Juga 
sławił, s 
© ta szpiegowska grupa 
wyraża wolę in:periali- 
stów anglo - amerykańskich 
nie zaś wolę narodów Jugo« 
sławii, a zatem zaprzedałą 0- 
ma interesy kraju i zlikwido- 
wała niezawisłość polityczną 
i samodzielność gospodarczą 
Jugosławii. 
3 „Komunistyczna Partia 
Jugosławii“ w jej obec- 
nym składzie, dostawszy się 
do rak wrogów ludu, morder 
ców i szpiegów, utraciła pra- 
wo noszenia nazwy parti! ko- 
munistycznej i jest jedynie 
aparatem wykonującym zada 
nia szpiegowskie kliki Tito- 
Kardela, Rankowicza-Dżilasa. 
Biuro Informacyjne Partii Ko- 
munistycznych i Robotniczych u= 
waża przeto, że walka p: iwko 
klice Tito — najemnym 
i mordercom jest mię 


I |czych. 


Obowiązkiem partii komunisty 
cznych i robotniczych jest okazy: 
wanie v 
gosto 
i pracujacemu chłopstwu, walezą 
cym o powrót Jugosławii do obo- 
zu demokracji i socjalizmu. 
Nieodzowrym warunkiem po- 
wrotu Jugosławii do obozu sacja 
listycznego jest czynna walką re- 
wołucyjnych elementów, zarówno 
w łonie KPJ, jak i po za jej obrę 
bem, o odrodzenie rewolucyjnej 
prawdziwie Komunistycznej Par- 
tii Jugosławii, wiernej marksiz- 
mowi-leninizrnowi, z: 
nacjonalizmu _ proletarinckiego 
walczącej o niezależność Jugosła- 
wii od imperializmu. 
Wierne komunizmowi 
sławii, nie mając można 
runkach najokrutniejszego terro- 
ru faszystowskiego, występowania 
(Dalszy ciaz na str. 4-ej) 
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W Chinach 


rzesze enen 


you 


ATEFOFEETPTONASTEC PTY PEIR RERIN 


„EXPRESS ILUSTROWANY" 


budują 
nowe życie 


Zniszczony przez wojnę i obrabowany przez kuomintan- 
gowską klikę kraj odradza się w rekordowo szybkim tempie 


W chwili, kiedy potężna armia Chin 
Ludowych ściga i dobija resztki ucie- 
kających w popłochu wojsk Czang-Kai- 
Szeka, ua całym wyzwolonym, olbrzy- 
mim terytorinm rozpoczęłą się wytężo- 
na, twórcza praca, Wielkie bogactwa, 
nagromadzone przez monopolistów prze 
mysłowych i finansowych drogą wyzy- 
sku ludu chińskiego, zostały skOnfisko 
wane i stanowią Obecnie własność całe. 
go narodu. 

I tak np. w pónocno-zachodnich Chi- 
mach przeszła pod kontrolę państwa 
korporacja Junsin, która stanowiła 
własność 4 rodzin z kuomintangowskiej 
kliki i komirojowała przeszło 16 rodza- 
jów przedsiębiorstw przemysłowych. 

Ponad 90 karteli i wielkich firm prze 
mysłu maszynowego, hutniczego, che- 
micznego i innych, które należały do 
monopolistów chińskich i zagraniez- 
nych, znajduje się obecnie w rękach 
państwa, Wład ludowa» roztoczyła 
opiekę nad przedsięhiorstwami chińskie 
go towarzystwa jedwabniczego w Usi, 
które miało w swych rękach przeszło 70 
proc. całego handlu jedwabiem w rejo- 
nie Nankin — Szanghaj. 

Ostatnio w samym tylko Pekinie 
wznowiło pracę 3.300 fabryk i zakładów 
przemysłowych, które należały do pry- 
watnych właścicieli. 

W celu skoordynowania pracy Wszy- 
stkich sektorów gospodarki pod kon- 
trolą sektora państwowego. władze lu- 
dowe reguluja całą działalność wytwór 
czą, w tej liczbie zaopatrzenie w surow 
ce, zbyt produkcji, zapewnienie sił ro- 
boczych i sprzętu technicznego oraz fi- 
nansują rozmaite przedsiębiorstwa. 
Wszystko to przyczynia się wydatnie do 
szybkiej odbudowy i rozwoju przemysłu 
Chin. 

Aby ocenić należycie wysiłek robotni- 
ków chińskich należy pamiętać, że 
oprócz szkód wyrządzonych na tych te- 
ronach przez Japończyków, wojsk: 


miesięcznie, podczas gdy dotychczas 
norma wynosiła 3 — 6 ton, 

Wszechstronna odbudowa i rozwój 
przemysłu odbywa się we wszystkich 
zakątkach wyzwolonego państwa. W 
Nankinie Towarzystwo Maszyn Rolni- 
czych, znajdujące się w czasie panowa- 
nia Kuomintangu u progu bankructwa, 
produkuje ohecnie o 100 proc. więcej 
maszyn i w dalszym ciagu rozbudowuje 
swoje zakłady. W Szanghaju i w Han- 
czou zorganizowano prOdukcję Synte. 
tycznej benzyny i olejn dla motorów 
Diesla, które nigdy nie były produko- 
wane w Chinach. 

Wraz z szybko postępującą odbudową, 
wzrasta w kraju stopa życiowa ludno- 
ści. Zarobki robolmików przemysłu tek 
stylnego powiększyły się w ciągu kilku 
miesięcy o 212 proc., a zarobki metalow- 
ców i rOhotników przemysłu maszyno. 
wege o 231 proc, w porównaniu z Okre- 
sem panowanja kaomintangowskiego, 


W warunkach niezakończonej jeszcze 
wojny dzień roboczy po raz pierwszy w 
Chinach w przemyśle lekkim został 
skrócony z 12 godzin do 10, a w prze- 
myśle ciężkim do 8 godzin, Poza tym 
również po raz pierwszy w dziejach 
Chin, robotnicy korzystają z ubezpie- 
czeń społecznych. 

Dotychczasowe osiągnięcia, odrodzone- 
go przemysłu chińskiego stanowią rę- 
kojmię, że generalny plan odbudowy i 
rozwoju gospodarki Chin, opracowany 
przez rząd Mao.Tse-Tumga, będzie wy- 
konany w bardzo szybkm czasie. 

„Jeżeli będziemy nadal prowadzili wy- 
trwała walkę, jeżeli będziemy strzegli 
jedności, jeśli zrealizujemy ludowo- 
demokratyczną władzę oraz Zespolimy 
się z naszymi międzynar?dowymi przy. 
jaciólmi — powiedział premier Mao- 
Tse-Tung — zdołamy szybko Odnieść 
zwycięstwo również na froncie ekono. 
micznym'. 


Osławiony Dowbór znowu na widowni 


Spółdzielnia zbudowana przez chłopów 


sprzedana została jako... mienie poniemieckie 


W pierwszych latach powojennych wy 
budowano w Końskich mechaniczną 
mieczarnię spółdzielczą kosztem około 
półtora miliona złotych. Suma ta po- 
kryta została w części przez mało i śred 
niorolnych chłopów powiatu koneckie. 
go, w części z pożyczki, zaciągniętej w 
Państwowym Banku Rolnym w Kiel- 
cach, 

Tymczasem zmaleźli się ludzie, któ- 
rym spółdzielnia przeszkadzała. Kierow- 
nik Obwodowego Biura Likwidacyjnego 
w Końskich Wiktor Chrempiński wspól 
nie z architektem powiatowym Mikoła. 
jem ; Szupłatąwoszaćowałi' wszystkie” na- 


kłady — w tajemnicy przed zarządem 
spółdzielni — na Sumę... 42.500 zł. Za tę 
niską sumę odsiaduiący już karę wię. 
zjenia Stanisław Dowhór, były dyrekt 
OUL w Łodzi, sprzedał 
nej wszystkie te, przedstawiające dzi. 
siaj ali ya wartość nakłady, 
rzekomo poniemieckie. 

Nadużycia te odbiły się mjemnie na 
pracy spółdzielni, utrudniając wykona- 
nie planu produkcji nabiału, Znalazły 
one w ostatnich dniach swój epilog 
przed Sądem Okręgowym w Radomiu, 
który: skazał Chtemnliskiego i. Szupła- 
tę na katy wfężłenia. ` (m) a 
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Komunistyczna Partia 
Jugosławii 


(dokończenie ze str. 3-ej) 
otwarcie przeciwko klice Tito-Ran 
kowicza, zmuszone były wkroczyć 
na tę samą drogę walki o spra- 
wę komunizmu, którą kroezą ko- 
muniści krajów, gdzie zamknięta 
jest dla nich droga pracy legalnej. 

BIURO INFORMACYJNE WY- 
RAŻA NIEZACHWIANE PRZE- 
KONANIE, ŻE WŚRÓD ROBOT- 
NIKÓW I CHŁOPÓW JUGOSŁA- 
WII ZNAJDĄ SIĘ SIŁY, ZDOL- 
NE DO ZAPEWNIENIA ZWY- 
CIĘSTWA NAD PRZYWRACA- 
JĄCĄ KAPITALIZM, BURŻZUA- 
ZYJNĄ, SZPIEGOWSKĄ KLIRĄ 
TITO-RANROWICZA, ŻE MASY 


PRACUJĄCE JUGOSŁAWII, 
POD KIEROWNICTWEM KLASY 
ROBOTNICZEJ, POTRAFIĄ 


PRZYWRÓCIĆ HISTORYCZNE 
ZDOBYCZE DEMOKRACJI LU- 
DOWEJ, OSIĄGNIĘTE ZA CENĘ 
CIĘŻKICH OFIAR 1 BOHATER- 
SKIEJ WALKI NARODÓW JU- 
GOSŁAWII I PÓJDĄ DROGĄ BU 
DOWNICTWA  SOCJALISTYCZ. 
NEGO. 

Biuro Informacyjne uważa, że 
jednym z najważniejszych zadań 
partii komunistycznych i robotni- 
czych jest maksymalne zaostrze” 
nie 
swych szeregach, demaskowanie i 
wykarczowanie elementów burżu 
azyjno-nacjonalistycznych i agen- 
tów imperializmu, bez wzgledu na 
to, jakirh sztandarem się osłania- 
ja. Ý 
Biuro Informacyfne 
uważa za konieczne 
wzmożenie pracy ideo- 
logicznej w partiach 
komunistycznych i ro- 
botniczych, pracy nad 
wychowaniem komuni- 
stów w duchu wierno- 
ści internacjonalizmo- 
wi proletariackiemu, w 

(Pary: a 
duchu nieprzejednane- 
go stosunku wobec 
wszelkich odstępstw 


rewolucyjnej czujności w O 


Ta 


od zasad marksizmu — 
łeninizmu, w duchu 
wierności wobec demo- 
kracii ludowej i socja- 
lizmu. 


Jska LJ LJ n s LA LJ 
kuomintangowskie przed ostatecznym) 
załamaniem, starały się zniszczyć wszył å 
stko, co pozostało jeszcze niezniszczone. | 


Wystarczy powiedzieć, że w chwili za organizują dziewiarze w swych fabrykach 


jęcia Mukdenu przez „Armię Ludową nij, ři 
80 proc. zakładów było nieczynnych. Podczas ostatniej krajowej narady go- Do zakładów tych odbędzie się w naj- 
spodarczej, jaka odbyła się w tych dniach 


Ogólna zdolność produkcyjna wszy- 
stkich przedsiębiorstw przemysłowych 
na teremie Mandżurii wynosiła. 30 proc. 
wydajności przedwojennej. 

Jednakże na apel chińskiej partii ko- 
mumistycznej robotnicy przystąpili na- 
tychmiast do odbudowy warsztatów pra 
cy i już w ciągu pierwszych trzech mie- 
sięcy po wyzwoleniu Mandżwrii zostały 
uruchomione zatopione przez Czang- 
Kai-Szeka kopalnie, Obecnie czynnych 
jest 40 kopalni, które zatrudniają po- 
nad 100 tysięcy górników. 

Zainicjowane współzawodnictwo pracy 
dało wspaniałe osiagnięcia i wielu gór- 
ników wydobywa teraz 10 ton węgla 


Codzienna nowelka „Expressu“ 


w CZPDz. w Łodzi dokonano podsumowa- 
nia tegorocznych osiągnięć, oraz poddano 
ostrej krytyce odcinek planowania w 
przedsiębiorstwach. 

Do dobrych osiągnięć, przemysłu dzie- 
wiarskiego należy współzawodnictwo pra- 
cy. W porównaniu do lat ubiegłych notuje 
się bowiem stały i systematyczny wzrost 
tego ruchu we wszystkich fabrykach dzie- 
wiarskich kraju, Ogółem około 48 proc, 
stanu zatrudnienia bierze udział w współ- 
zawodnictwie. Pierwsze miejsce pod tym 
względem zajmują PZPDz w  Dylakach, 
gdzie ruch współzawodnictwa ogarnął 85 
proc. załogi. 


Skarb powstańczy 


Trudno wam, pewno, będzie uwierzyć, | Nawet nie było za co upić się z rozpaczy. 


ale zapewniam was, że nie zmyślam, Być 
może, nie pamiętam dobrze nazwiska i twa 
rzy, ale to wydarzenie, które nie raz jesz- 
cze potem wywoływało przekleństwo na 
usta mieszkańców naszej kamienicy, albo 
gorzkie łzy rozczarowanią u kobiet, pa- 
miętam dobrze. 

Już przeszło dwa lata gnębiło mieszkań 
ców naszego domu bezrobocia. Mówiło 
się „nasz dom”, ale to tylko tak się przy- 
jelo, bo dom naprawdę należał do Gottlie- 
ba Schmidta, brzuchatego sklepikarza, któ 
ry już wyeksmitował cztery rodziny i gro- 
ził, że wyrzuci „caia holota*. Kobiety cho 
dziły od czasu do czasu do Schmidta, pła- 
kały w niebogłosy, wypychały zasmarka- 
ne dzieci i błagały: 

— Panie Schmidt, niech pan jeszcze 
„zborguje”. Dzieci nie mają eo jeść! Zabić 
je mam, czy co? 

Ale Schmidt był nieubłagany. I w cze- 
kaniu na komorne i w dawaniu na kredyt. 
Już dawno przestał przyjmować w zastaw 
Stare kiecki, graty i garnki, 

Kobiety już dawno wyzbyły się obrą- 
czek ślubnych. a meżczyźni pabierośnic. 


Ludzie, jakby zastygli w nieszczęściu, 
snuli się jak muchy po podwórku. Od cza- 
su do czasu, waliło się tylko wiecznie roz- 
wrzeszczaną dzieciarnię. Ot, aby coś ro- 
bić. 

Było to w upalny dzień wrześniowy. Ba 
bie lato snuło się oa kamienicy do komó- 
rek i oplątywało nieprzyjemną nicią gło- 
wy i ręce, Mężczyźni w kamizelkach i ko- 
szulach z podwiniętymi rękawami grali 
grupkami w karty albo w warcaby. Kobie- 
ty plotkowały, albo grzebały w komór- 
kach. Podwórko było pełne krzyku dzie- 
ciarni i wyzwisk starszych, gdy im na 
„tromfową' kartę wpadała szmacianka ba 
wiących się na ciasnym podwórku malców. 

Nieliczni szczęśliwcy odprowadzani za- 
zdrosnym spojrzeniem, szli do roboty na 
PRRRROW zmianę. Było ich bardzo ma- 
o. 

Do grupki, w której siedział mój ojciec, 
zbliżył się stary Kozacz z „Expressem* w 
ręku z bardzo tajemniczą, ale triumfują- 
cą miną. . 


— Wiecie, co chłopcy?! Mówię wam, 


bliższych dniach wycieczka dyrektorów i 
referentów współzawodnictwa, a także 
przewodniczących Rad Zakładowych, by 
na wzór Dyłaków zastosować tamtejsze 
metody również i w swoich zakładach. 


Fabryka Dylaków, gdzie wprowadzono 
codzienne wykazy osiągnięć współzawod- 
nictwa, oraz zorganizowano brygady naj- 
wyższej jakości powinna być przykładem 
dla wszystkich fabryk dziewiarskich w 
kraju. 

Zbliżający się rok 1950 powinien rozpo- 
cząć się dla wszystkich polskich dziewiarzy 
pod hasłem organizowania brygad najwyż 
szej jakości. (w) 


Wszyscy z zainteresowaniem obróci 
głowy. To, że może skończyć się ich bieda, 
zakrawało na żart, ale nie mniej zaczęli 
zarzucać pytaniami Kozacza.* 

Okazało się, że stary wyczytał w „Ex- 
pressie* wiadomość, że w 1863 r. pod Hu- 
tą Dłutowską zakopano skarb powstańczy. 
Miejsce było tak dokładnie określone, że 
tylko iść i wykopać, 

— 50 kilo złota! Rany boskie, to by 
wystarczyło na całą kamienicę! — wy- 
Krzyknął łagodny i życzliwy dla wszy- 
stkich Grześ Chomak. 

Wokół grupki zebrała się liczna groma- 
da pozostałych lokatorów naszej kamieni- 
cy. Kłócono Się zawzięcie, czy skarb jest 
czy nie. 

Znaleźli się wprawdzie niewierni, ale 
tych wykrzyczano, używając argumentów, 
w które wreszcie prawie wszyscy zaczęli 
wierzyć, jak w prawdę oczywistą. 

Skarb był — to jasne. Trzeba było tyl- 
ko paru mądrych chłopów, parę łopat, tro 
chę szczęścia i iść pod Pabianice po złote 
runo. 

Skarb był ma pewno. Ludzie chcieli w 
to uwierzyć. I uwierzyli. Doszło do tego, 
że kobiety przynaglały niektórych mężów 
do wyprawy. 

Dziś uśmiecham się z wyrozumiałością, 
gdy przypomnę sobię tę wyprawę. Ale wte 


skończy się nasza bida. Tylka trochę re-| dy, jako chłopiec, przeżywałem głęboko 


zyka i szcześcia trzebal 


orzygotowania do wvmarszu, 


„Poradnik Rolnika'' 
skarbnicą fachowych wiadomości 


Kalendarz Zw. Samopomocy Chłopskiej na rok 
1950, który ukaże się pod nazwą „Poradnik Rol 
nika* stanie się dla każdego człowieka pracy na 
wsi przyjacielem i doradcą, dającym fachowe wia 
domości rolnicze i zapewniającym kulturalny rox 
rywkę. : 

Kalendarz zawiera wykazy prac, które należy 
w danym miesiącu wykonać wraz zo szeżogólowy 
mi- wskazówkami. W specjalnym rozdziale „i 
hodowli i uprawie roli“ podane są wyczerpujące 
i praktyczne wiadomości z najważniejszych dziex 
dzin gospodarki rolnej, 


Naturalnie, porwany urokiem tej roman 
tycznej przygody, chciałem iść z innymi, 
Między mną a ojcem przyszło wtedy do 
ostrej scysji, ojciec był nieugięty i kazał 
mi zostać w domu, ja znowu nie chciałera 
zrezygnować z mojego zamiaru. 

Wreszcie ojciec rzucił na szalę najbar 
dziej ważki argument. p 

— Jeśli zostaniesz w domu, kupię ci w 
zimie łyżwy! 

Dałem się przekupić i zostałem. A oja 
ciec poszedł. Nieprawdopodobne, ale pos 
szedł razem z dziewięcioma innymi 2 nas 
szego podwórka. 

Po skarb... 


Szli radośnie, z wygrzebanymi z komów 
rek szpadlami, zaopatrzeni w flaszki her< 
baty i zawinięty w gazetę chleb. Żegnało 
ich uroczyście całe podwórko. Niektóre 
kobiety pochlipywały, ale rychło rozjaś- 
niały się ich twarze na myśl, co kupią, 
gdy mężowie przyniosą skarb. 3 

„Poszli, Nie było ich trzy dni. Wrócili 
pieszo. Głodni, ubrudzeni, rozwścieczeni i 
áli. Nie znaleźli skarbu, ukrytego w kacz 
ce dziennikarskiej. 

Nędza była wciąż ta samn... A mój oj- 
ciec siadał przy oknie, zaciskał pięść i zło 
rzeczył: „Ach, sukinsyny, sukinsynyt.,.*, 
A potem zaczął znikać z domu coraz czę« 
ściei. Aresztowali go rok wóźniej. 


mmo 
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KUCHARKA: — Przyniosłam panu 
bigosu! Gdze go mam postawić? 

SOBEK: — Gdziekolwiek moja Pys- 
kalska, gdziekolwiek! Tylko 
przesieję, zaraz zacznę jeść! 


Jaka będziezima? 
Ciekawa ankieta PIHM-u 


4 „Ciekawą ankietę przeprowadza. obec. 
hie Państwowy Instytut Hydrologiczno- 
Meteorologiczny. Rozesłał on do wielu 
rolmików, w różnych częściach Polski 
listy z zapytaniami: Jaka będzie zima 
— krótka czy długa, mroźna czy łagod- 
na, wczesna czy późna? Przesyłane do 
Instytutu odpowiedzi należy motywo- 
wać uwagami z przepowiedni ludowych 
1 obserwacjami z przyrody, 

Wszystkie odpowiedzi zostaną uporząd 
kowane i zaopatrzone wnioskami. Na. 
stępnie porówna się je z naukowymi 
prognozami. Pozwoli to ma sprawdze- 
nie, w jakim stopniu spełniają się ludo- 
we przepowiednie, 


Przymusowe zrzeszenie 


wszystkich kupców prywatnych 
"W ostatnim numerze „Monitora“ uka 
zało się zarządzenie Ministra Handlu 
Wewnętrznego o przymusowej organi. 
zacji kupiectwa prywatnego. 

Wszyscy właściciele sklepów będą 
musieli się zrzeszyć. Jeśli idzie o Łódź 
— połowa nie należy dotąd do zgroma- 
dzenia kupieckiego. 

Uczciwy odłam kupiectwa ma zapew- 
nione poparcie ze strony władz. Toteż 


rządkują ogólnym przepisom statutu or- 


panizacji kupieckiej, mogą liczyć na 
odpowiednie przydziały z ogólnej puli 
towarowej. 

Niebawem odbędzie się w Łodzi ogól- 
ne zebranie kupiectwa, na którym za- 
pozna się członków zgromądzenia z no- 
wym statutem i wówczas ustali się tech 
niczne szczegóły i termin zapisów do 
zgromadzenia kupieckiego, (k) 


Nowy pociąg 
do Zduńskiej Woli 


W celu usprawnienia przejazdu robotników 
i młodzieży szkolnej, z dniem 28 listopada uru- 
chomiony zostanie specjalny pociąg Ne 535, od- 
chodzący z Łodzi Kaliskiej o godz. 10 min. 5 
i przychodzący do Zduńskiej Woli o godz. 11 
min, 14 oraz pociąg powrotny Nr 538, odchodzą 


cy ze Zduńskiej Woli o godz. 12 min. 48 i przy 
jeżdżający na stację Łódź-Kaliska o godz. 13 
min. 48. 


Ostatni pociąg jedzie dalej do Łowicza bez 
zmian. Obydwa pociągi kursują wyłącmie w dni 
robocze. 
AALTEN OEN 7 c"E ZYTA" TOWA 


Koszałki-opałki!.. 


Spotyka się dwóch znajomych. 
— Jakim prawem pan rozpowiadał po mieście, 
ge jestem idiota? 
— Prieprasram bardzo. Wcale nie wiedziałem, 
Be chte pan utrzymać to w tajemnicy... 
REJ 
Pan Zenon opowiada w kółku przyjaciół: 
— Ale, powiadam wam, wczóraj miałem szczę 
ście przy kartach! 
— Wygrałeś?... 
— Nie, tylko żona moja już spała, gdy wró-] 
giłem x brydża, 
e . > 
Zosia skarży się przed matką, że syn sąsiada 
przydybał ją wieczorem na schodach i pocałował. 
— A dlączegoś nie krzyczała?., — pyta maty 
ka. p 
— A czym miałam krzyczeć?., — odpowiada 
Eosin, 


piasek | 


WACEK: — Rety! Popatrz Wiciu! 
Sagan bigosu nam przysłali! 
WICEK: — To pięknie! Widać, że o 


nas pamiętają! Jak 


zjemy, trza zaraz 
garnek nadół spuścić! 


LITERAT: — Panie Sobek, nie wie 
pam czasem, gdzie mam lać smołę? 
SOBEK: — Gdzie pan tylko chce!.. 


Każdy mi głowę zawraca! Kiedyż zacznę |mnie karmią! 


jeść ten bigos? 


Lokatorzy w roli... sportowców 


Znikną putapki z podw. 


STR. 3 


SOBEK:— Z trudem skończyłem prze- 
siewanie! Ale teraz zabiorę się do garn- 
kal.. A to co? Ładny bigos! Sniołą 
Czyż ja za życia już w 
piekle jestem? 


rzy 


Na uporządkowanie posesji przyznano Łodzi nowe kredyty 


Czasem człowiek mimo woli zostaje 
sportowcem. Mogą coś na ten temat po 
wiedzieć 'lokatorzy licznych domów na 
przedmieściach, dla których dostanie 
się do ubikacji podwórzowej czy ko- 
mórki połączone jest nieraz z karko- 
iormnymi wyczynami. 

Podwórza przedmieść łódzkich są 
bardzo zaniedbane. Pełno na nich roz- 
maitych przeszkód, zatruwających życie 
mieszkańcom. Jedne w ogóle nie mają 
bruku, inne są zabrukowane, ale tylko 


Karmił żonę kosztem innych 


częściowo. Toteż aż się roi na nich od 
zdradliwych jam, o które łatwo zawa. 
dzić zwłaszcza w porze zimowej, kiedy 
pokrywa je warstwa. Śniegu a także wie 
czorem wskutek panujących ciemności. 

To smutna pamiątka, Jaką nam zosta 
wili w spadku kamienicznicy i nie. 
mieccy zarządcy z okresu okupacji. Jed- 
ni jak i drudzy dbali tylko o to, aby 
ściągać regularnie co miesiąc haracz z 
lokatorów. O to zaś, aby utrzymać w 
należytym porządku posesje zamieszka. 


Nadużycia w prywatnych firmach 


przy rozdziale kuponów na mięso 


Na terenie Łodzi wykryte zostały po- 
ważne nadużycia przy pobieraniu i roz. 
dzielnictwie kuponów kontrolnych na 
mięso i wyroby mięsne. Nadużyć tych 
dopuścili się właściciele względnie kie- 
rownicy kilku prywatnych przedsię- 
biorstw. 

Kupony kontrolne wprowadzono przed 
paru miesiącami w celu zapewnienia 
światu pracy równomiernego podziału 
mięsa i jego wyrobów. Znalazło się jed 
nak kilku nieuczciwych przedsiębior. 
ców, którzy wykorzystali ten moment 
przejściowy, starając się kosztem in- 
nych ludzi pracy zapewnić większe przy 
działy sobie í swim pracownikom, 


Jeden z właścicieli prywatnej firmy 
pobierał kupony na Swoją ż0nę, mimo 
iż ona nigdzie nie pracowała i nie była 
zgłoszoną do Ubezpieczalni Społecznej, 

W innym znowu przedsięhiorstwie na 
jeden i ten sam miesiąc pobrano dwu- 
krotnie kupony dla personelu. Kupony 
ie zostały zrealizowane. 

Jeszcze w innym przedsiębiorswie po 
bierano kupony na pracowników, któ. 
rzy już dawno zestali zwolnieni. 

Nadużycia te wykryli kontrolerzy Wy 
działu Hamdlu i wszystkie sprawy prze 
ciwko winnym skierowali do delegatu- 
ry łódzkiej Komisji Specjalnej. (s) 


le przez ludność pracującą — wcals się 
nie troszczyli. 

I dlatego właśnie nasze domy przed- 
stawiają teraz tak bardzo opłakany wi- 
dok. Obecnie zarówno samorząd jak i 
najwyższe czynniki państwowe przy. 
wiązują dużą wagę do tego, aby napra- 
wić zaniedbania przedwojenne i stwo- 
rzyć ludności przedmieść jak najlepsze 
warunki bytu komunalnego, 

Wyrazem tej troski może być m, in. 
fakt przyznania Łodzi Checnie 5 milio. 
nów złotych na doprowadzenie do po- 
rządku Najbardziej zaniedbanych pod- 
wórzy łódzkich, 

Odpowiednie przygotowania zostały 
iuż dokonane. Sprawą zajął się Wy. 
dział Komunikacji przy Zarządzie Miej 
skim, który zapewnia że do końca Tb. 
uporządkuje Około 60 podwórzy na Ba- 
Istach, Chojnach, Marysinie itd. 

Specjalnie wydzielone brygady robot- 
nicze przystąpiły już do pracy. Układa- 
ne są chodniki prowadzące do ubikacji 
i komórek, zasypywane bajora i jamy, 
porządkowane ścieki itp. Część podwóż 
rzy poza brukami otrzyma także 
kwietniki. 

Bardzo dobrze by było, gdyby na cel 
ten miasto nasze otrzymało jak naj- 
większe kredyty. Bo sport to rzeczy- 
wiście piękna i pożyteczna rzecz, ale 
nie wówczas, gdy trzeba go uprawiać 
przymusowo — skacząc przez rozmaite 
przeszkody na podwórzu i.. w ubra- 
niu (0) 


Dom Kuliury w Łodzi 


Sala obrad na 200 osób, świetlica i biblioteka wykończane są w szyb- 
kim tempie-Wystawa dorobku Zw. Zaw. zostanie otwarta 10. XII. rb. 


Miastu naszemu prZyhędze wkrótce nowy, piękny przybytek kultury ro- | 
potniczej, z którego Skorzystają szerOkie rzesze pracujących. 
tym będzie Dom Kultury przy Okręgowej Radzie 


w Łodzi. 


Dom Kultury pomieści się w skrzydle 
gmachu ORZZ, wychodzącym na ulicę 
Traugutta. W części tego kompleksu 
budynków znajduje się już teatr „Melo. 
dram“, Całe drugie piętro nad nim i 
parter wykończane są dopiero teraz i to 
w dość intensywnym tempie. 
„Melodramem* 


Wraz z 
pomieszczenia na kon-|promieniującym na wszystkie świetlice 


kiem 
Związków Zawodowych 


rzyć będą całość, która słażyć ma właś- 
nie celom kulturalnym łódzkich zwią. 
kowców. 

Dom Kultury został nowocześnie roz- 
planowany i pomyślany w ten sposób, 
aby mógł faktycznie stać się ogniskiem 
życia ` kuliuralno-oświatowego Łodzi, 


dygnacji parterowej i ma II piętrze two| związkowe i fabryczne. 


Reorganizacja MPB 


usprawni działalność przedsiębiorstwa 


Donosiliśmy już o projekcie zreoņga- 
nizowania Miejskiego Przedsiębiorstwa 
Budowlanego. 

Reorganizacja pójść ma w kierunku 
zdecentralizowania tego przedsiębior- 
twa. Powstanie 7 oddziałów MPB. 
[rzy z nich — terenowe załatwiać będą 
remonty zlecone na obszarze poszcze- 
gólnych dzielnic. 

Jadan nddzia) zaimia cia 


hudownic- 


twem nowym, drugi ończaniem re- 
montów (roboty stolarskie, malarskie, 
zduńskie), następny robotami instalacyj 
nymi (gaz, woda, elektryczność), wresz- 
cie ostatni — robotami blacharsko. 
dekarskimi. 

Nad całością czuwać będzie dyrekcja 
MPB, która jako sztab będzie mogła 
zwiększyć nadzór i kontrolę nad pracą 
oddziałów w terenie. lex) 


Na drugim piętrze budynku znajdzie 
się sala konferencyjna, obliczona na 200 
osób. Wszelkie narady związkowe, któ. 
re obecnie odbywają się w teatrze, będą 
się odbywały w nowej sali. Tam też 
urządzane będą w miarę potrzeby im- 
prezy artystyczne, lub zebrania w spra 
wach kultury i Oświaty. 

Na parterze umieszczono świetlicę, 
czytelnię oraz bibliotekę, dostępną dla 
każdego związkowca. 

Czynione są starania, aby Dom Kultu 
ry został jak najwcześniej wykończony. 
ORZZ pragnie go bowiem oddać do 
użytku klasy robotniczej na Nowy Rok. 
Niezależnie jednak od tego, czy to się 
uda zrobić, do 10 grudnia rb. gotowa 
hędzie cała część parterowa. Chodzi © 
ł0, że tego dnia rozpOcznie się dwudnio 
wa konferencja, na której dokonane 
zostaną wybtry nowych władz ORZZ. 

Dla delegatów, którzy przybędą do 
Łodzi, przygotowuje się niespodziankę 
w postaci pięknej wystawy związkowej, 
Zobrazuje ona w planszach, wykresach 
į fotografiach pięcioletni dorobek ORZZ. 
Wystawa ulokowana zostanie w przya 


szłej bibliotece i czytelni Domu Kul 
tury. (cis) 


— Buuu 
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Nasi przodownicy 


ie na biurku dyżurnego w 
nej nr 2 przy ul. Listopada 
telefon. 

Mikolajczyk? Przy pożarze, 
słuchawkę. Rano było to samo. 
szy dzień jest naprawdę „go- 
ków. Dopiero póź- 
my go w strażnicy 
ikolajczyk „Powrócił właśnie z 


* dla nas 


ko w porząd: 
y minimalne. 


pozorzelców? 
Cała strażnica wybucha wesołym Śmie- 
chem. — O1 roku nie ma takich nawet na le- 
karstwo. Tai stan rzeczy zawdzięczać nale 
ży dobrze zorganizowanej sprawności bojo- 
wej naszego oddziału, 
— Kocham bardzo swój zawód — dodaje 
Leonard Mikolajczyk — 
a z odniesionych sukcesów 
zawodowych, daje mi om, bowiem głębokie prze 


Im. Stefana Jaracza — godz, 19.15 „WIŚ- 
NIOWY SAD“ 


Nowy — godz. 19.15 — „BRYGADA SZLI- 
FIERZA KARHAN. 


Powszechny — „ROZBITKI* — godz. 19.15 
Lutnia — „PTASZNIK Z TYROLU" — 


A „WZYWA WAS TAJMYR“ — 
godz. 1930 
„Ognisko“ (Mo ki) — 1915, — Kon- 
kurs artystów widowiskowych. 
KINA 


Spee 

ADRIA — Dzieci kpt. Granta — 16, 18, 20. 

BAŁTYK — Wschodnie zaloty —, 17, 19, 21 

BAJKA — Zagubione dni — 18, 20.30. 
GDYNIA — Aktualności Nr 50. 

HEL — Wyspa skarbów — 16, 18, 20. 

MUZA — Pan Nowak — 18, 20. 

POLONIA lezenie jest złotem — 1, 19, 21 

PRZEDWIOŚNIE — Gdzieś w Europie — 
16, 18,80, 20,80. 

ROBOTNIK — śpiewak 

18.30, 20.30 
ROMA — Maskarada +- 15, 18, 20. 
REKORD — As wywiadu — 16, — Symfonia 
pastoralna — 18, 20 

STYLOWY — Potępieńcy — 16, 18, 20. 

ŚWI v 10,30. 

TĘCZA — M 

TATRY — Spotkanie — 16. 18. 20 

WISŁA — Milczenie jest złotem —16.30, 
20.20, 

WŁÓKNIARZ — Ali Baba : 40 rozbójników 
16.30, 18.30, 20.30. 

WOLNOŚĆ — Wschodnie zalety — 16, 18, 20. 

ZACHĘTA — Wilcze doły, — 16, 18.30. 21, 


nieznany — 16.30, 


ca barykada — 17, 19, 21 
18.30, 


Roman w dalszym ciągu przypominał 
momenty, w których ratował z opre 
Smolika, Szofer rozczulał się coraz wię- 
cej. Tak, ten Romanek, choć prawie dzie 
ciak, spryciarz był nielada. 

— A wiesz, nieraz mi ciebie brakowało, 
Jak zacząłem te konszachty z Zarembą. 
Myślałem sobie, żeby tu Romanek był, on 
by tu rozkręcił starego na dobre! 

Roman uznał, że czas zakończyć biesia 
dę. Przybywało coraz więcej ludzi i nie 
można już było swobodnie rozmawiać. 

Smolik zaproponował. 

— Chodźmy do mnie. Tam sobie po- 
gadamy po przyjacielsku. Powiem ci coś 
niecoś o moich interesach. 

— Pójść mogę, ale w twoje interesy 
nie wierzę. Widzisz, Smolik, ja uważam, 
że jak zabrnąć, to chcę wiedzieć w co. 
Mnie groszowe interesy nie nęcą. 

Smolik czuł się już na dobre urażony w 


Dzięki sztafetormt 


„EXPRESS ILUSTROWANY” 
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Związkowiec = Zryw wygrał z Wartą 90:81 


Pływacy łódzcy ustanowili dwa nowe rekordy okręgowe 


Pływacy Związkowca-Zrywu (Łódź) do 
pięli swego i pokonali poznańską Wartę 
w stosunku 90:81 pkt. Poszczególne biegi 
dały wiele emocji, gdyż charakteryzowa- 
ła je zacięta walka. Chłopcy musieli nad- 
rabiać punkty stracone przez zespół ko- 
biecy, a ustonowione dwa nowe rekordy 
okręgowe mówią, że rzucili na szalę całą 
umiejętność. 

Na pierwszy ogień poszedł wyścig 400 
m st. dow., w którym spotkali się Bonie- 
cki — Tedling. Łodzianin, słusznie zresz- 
tą, rezerwował siły na dalsze konkuren- 
cje, lecz był zmuszony do wysiłku na ostat 
nich 50 metrach. Szybszy finisz zadecydo- 
wał o zwycięstwie Bonieckiego w czasie 
5.24, Trzecim był Sobczak. 

Na 100 m st. motylkowym zwyciężył 
Dobrowolski (Zw.) 1.18.4,* prowadząc nie za 
grożony od startu do mety. Dalsze miejsca 
zajęli Zalisz (W) 1.21 i Jaworski (Zw.) 
1.22,2, który w stylu motylkowym czyni 
wyraźne postępy. Po tych konkurencjach 
Związkowiec prowadził 14:8. 

Ale przyszła kolej na zawodniczki. Bieg 
na 100 m, zamiast oczekiwanych punktów, 
przyniósł podwójną porażkę, gdyż faworyt 
ka Kowalska była dopiero trzecia z cza- 
sem 1.266. Wyprzedziły ją Miklasówna 


1.25,3 i Bogucka. Łodzianom pozostał tyl- 
ko jeden punkt przewagi. 

Po 100 m st. dow Jera i Wojciechow- 
ski wyciągnęli stan meczu na 24:20 (czas 
Jery 1.05,8). Drugi Jachimek (W) 1.08,9, 
lecz za chwilę Warta znów zdobyła punk- 
ty przez Miklasównę na 100 m st. klas. 
1.40,7 i jedynie dzięki zajęciu drugiego 
miejsca przez Maślakiewicz łodzianie za- 
chowali przewagę jednego punk!w. 

Teraz niezawodny Dobrowolski wygrał 
200 m. — 3.07,1 i wszyscy liczyli na dal- 
szą poprawę punktacji, bo w programie 
figurował bieg na 100 m st. grzb, Starti 


wali w nich ze strony Warty: Owczarek i 
Boruszak, oraz łodzianie Boniecki i Jera. 
Boniecki ustanowił coprawda nowy rekord 
okręgu, lecz pierwszy na mecie był Owcza- 
rek w czasie 1.17.6 Boniecki — 1.17,8. Je- 
ra — 1.22,5. Zwycięstwo Owczarką było 


Egzamin życiowy — 
zdała reorganizacja sportu 


Zmiana warunków politycznych w Polsce 
po drugiej wojnie światowej nie przyniosła 
oczywiście automatycznej zmiany praktyki 
i pojęć w działalności sportowej, w wycho- 
waniu fizycznym. W pierwszym okresie po 
wojnie byliśmy świadkami nawrotu starych 
pojęć i praktyk, charakterystycznych, dla 
burżuazyjnego elitarnego sportu, który sze- 
rzył szówinizm, i militaryzm, demoralizował 
kanerowniciwem i lansowaniem gwiazd, był 
zgangrenowany przez licznych _nieodpowied- 
nich organizatorów i opiekunów. 

Bez gruntownej przebudowy struktury orga 
nizącyjnej sportu polskiego, tak, aby była 
ona dostosowana do no: ranków 
wysiłki — „udemokratycznienia* sportu nie 
mogły dać pełnego rezultatu. Brak odpowied 
nich politycznych wytycznych nie wpływał 
również dodatnio na poprawę tego stanu, 

Do zdecydowanej poprawy na odcinku kf, 
przyczyniła się reorganizacja struktury orga- 
nizacyjnej. Dotychczasowe oparcie sportu o 
Związki Sportowe fachowe i kluby oderw 


nizacji społeczno - wychowawczych i instytu 
cji wychowujących młodzież, Dziś reorganiza 
cja zdała swój egzamin życiowy, choć przepro 
wudzona została bez dostatecznego przygoto 
wania uświadamiającego i organizacyjnego 
bez całkowitego wykorzystania wielkich moż 
liwości Związku Młodzieży Polskiej, który w 
pracy reorganiżacyjnej nie wziął pełnego u- 
działu. 


Z referatu dyr. GUKF posła Moty- 
ki na I Zjeździe Prasy Sportowej”). 


Pięściarze Gwardii z Warszawy 


walczą w Łodzi w czwartek z ŁKS Włókniarzem 


W najbliższy czwartek 1 grudnia przybędą do |od dłuższego czasu nie miał walk, Dla wyjaśnie 


Łodzi pięściarze stołecznej Gwardii by zmierzyć 
sie z- EKS Włókniarzem. Znów. ujezymy Komudlę, 
ego i Szymurę „ho przyjazd ich jest za 


gwarantowany. 

O ile jesteśmy zorientowani, Komudzie wypa 
dnie walczyć z Mazurem, a Kolczy 
Olejnikiem. Ponieważ Wieczorek po turnieju ka 
dry reprezentacyjnej jest dokumentnie: rozbity, 
a Juskółę dopiero co widzieliśmy w roli przeci 
wnika Szymury wydaje nam „się, że LKS Włók 
niara powinien wreszcie wyprowadzić na ring w 
wadze ciężkiej Grzelaka, który, chociaż trenuje, 


nia zaznaczamy, że nie mamy w tym wypadku na 
myśli, Grzelaka x Kaliskiego Włókniacza, lecz 
Grzelaka łodzianina „który mia wagę ciężką i od 
powiednie warunki fizyczne na dobrego pięścia: 


rza. 

Mecz odbędzie się w hali na Widzewie, o godz. 
11. Bilety w przedsprzedaży nabywać można w 
f-mie Sanitas, ul, Piotrkowska 81. Jako przed- 
mecz zawodów Gwardia — ŁKS Włókniarz odhę 
dzie się spotkanie o drożynowe mistrzostwo klasy 
A ŁKS Włókniarz I B — Dawełna. Początek 
walk o godz. 17.30. 


Rekord lotniczki radzieckiej 


zatwierdzony przez Międzyn 


Prezydium Międzynarodowej Federa- 
cji Letniczej pOwiadomiło Państwowy 
Komitet Kultury Fizycznej ZSRR o za- 


"|twierdzenin, jako rekordu Światowego, 


wyczynn dokonanego 
radziecką Becbriaginę. 
Bebriagina przebyła na samolocie 
sporiowym, kCrstrukcji Jakowlewa, 109 


pirez lotniczkę 


swej dumie. Roman wiedział, że jest „go- 
tów: Powstrzymywał jego wynurzenia 
jak długo byli na ulicy. W mieszkaniu 
Smolika libacja zaczęła się na dobre. Ro- 
man wylewał niepostrzeżenie swoje kielisz 
ki do doniczki z kaktusem, Smolik pocią 
gał zdrowo. Jeszcze parę sprytny! ch do- 
cinków i i Smolik wygadał się, jakie to on 
interesy prowadził i prowadzi z dyrekto- 
rem. Kto należy do spółki i ile na rym za 
rabiają, 

Roman palił papierosy jeden po drugim 
i słuchał chciwie. Jeszcze nie wiedział, ja- 
kie korzyści wyciągnie ze zwierzeń spi- 
tego Smolika, ale instynktem wyczuwał, 
że może mu się to na coś przydać. Zaw- 
sze dobrze coś nie coś wiedzieć o takich 
grubych rybach, jak Zaremba. 

Zaremba przy elegancko nakrytym sto- 
le zabawiał - swoich gości i jednocześnie 
wspólników. Fabryczka w Aleksandrowie 


fRedaktor Naczelny: E KRONIEWICZ, tel 112-60 — Adres Redakcji: Łódź, ul Piotrkowska 102a, tel. 187-47. Dział Miejski tel 1 
Piotrkowska 55. tel. 111-50. m Wydawca: „EXPRESS [LUSTR. == Prenum, mies. 1 wnłacać: Kolportaż, 


mies. zł. 18% = Zamawiań 


arodowq Federację Lotniczą 


km. na trasie zamkujętej Moskwa — 
Istra — Geliczno — Moskwa z przec. 
szybkością 262,77 km.gedz. Wynik ten 
zcstał wlaśnie zatwierdzony, jako re- 
körd światowy. 

Trzeba zaznaczyć, że Bobriagina jest 
pierwszą kobietą na świecie, która usta- 
nowiła rekord w tej kategorii. 


nie dawała spodziewanych zarobków i 
Zaremba podejrzewał wspólników o kan- 
ty. Narazie nadrabiał miną i czarował 
swych gości dowcipem i humorem, 

Była już późna noc, gdy wyjechali do 
Aleksandrowa na lustrację fabryki. 

Zaremba ani przypuszczał, iż tuż nie. 
daleko, w małej knajpce na Sienkiew 
cza odbywa się rozmowa, która ma za- 
decydować o jego przyszłości. Ot zwy- 
kła, pijacka libacja, a tak brzemienma 
w skutki, 

Smolik na drugi dzień zjawił się do 
pracy kwaśı i ziy. Żałował już swej 
byt wczesn zczerości wobec Romana. 
W dodatku nie pamiętał już co mu na- 
gadał Gdyby „stary“ domyślił się, jaki 
to frajerski gaduła. ze Smolika, diabliby 
wzięli wszystkie interesy. 

Nadskakiwał dyrektorowi i przesadzał 
w służbistości. Zaremba był tego dnia 
także mocno nie w sosie. Wczorajsza 
justracja w fabryce wykazała niezbite, 


acz skrzętnie ukrywane dowody nie- 
uczciwości wspólników. Niestety, nie 
mógł im nie dowieść, ani migdzie za- 


skarżyć. Cała ta ich spółka mocno 
przecież pachniała kryminałem. A Za- 
remha potrzebował pieniędzy. Bardzo 
potrzebował. Nauczony przez długie la- 
ta nie lic: się z pieniędzmi, nie umiał 
obecnie żyć w granicąch swoich oficjal- 
nych zarobków. Nie umiał i nie chciał 


niespodzianką nawet dla poznańczyków, 
Zawodnik Warty miał, jak to się mówi, 
„swój dzień" i doskonale wychodziły mu 
nawroty. Punktacja meczu 40:37. 

Ponieważ wyścig 100 m grzb. pań znów 
przyniósł podwójne zwycięstwo plywacz- 
kom Warty (Miklasówna) prowadzenie 
objęła Warta 45:43. 

Do konkurencji sztafetowych Kowalska 
zdołała nadrobić jeden punkt, dzięki zwy 
cięstwu na 50 m st. motylkowym 0,45,7, 
rewanżując się częściowo Miklasównie. 
Teraz sztafety! 

Sztafety męskie 4x100 st. zm. i 5x50 st. 
dow. wygrali łodzianie w czasie 25,10,6 1 
2.32,6, natomiast w żeńskiej sztafecie 
4x100 m st. zm. raz jeszcze zatriumfowały 
zawodniczki Warty 6,42,4. Zespół Związ- 
kowca-Zryw w skladzie: Wojciechowski, 
Stanowski, Dobrowolski, Jera i Boniecki 
ustalił nowy rekord okręgu wynikiem 
2.32,6. 

Konkurencje pływackie zakończyły się 
ciężko wywalczonym zwycięstwem łodzian 
w stosunku 15:78. Dalszy dorobek punkto 


wy 90:81 powiększył mecz piłki wodnej wy 
grany przez Związkowca-Zryw 8:0 (5:0). 
+404400400000200000000 2440004000400 


5 
Sztam trenuje 
pięściarzy Częstochowy 

Trener PZB — Feliks Sztum przybył do Czę 
stochowy i rozpoczął kurs dokształcający dla 
miejscowych instruktorów oraz kurs dla zawod- 
ników zaawansowanych, 

Pobyt Sztama w Częstochowie potrwa 10 dni, 


Nowe władze 
hokeistów łódzkich 


Na dorocznym walnym zebraniu Łódzkiego 
Okręgowego Związku Hokeja na Lodzie, po u- 
chwaleniu absolutorium ustępującemu  zarządo- 


wi, wybrano nowe władze Okręgu. Prezesem ho- 
keistów łódzkich został ponownie (po raz piętna 
r. 


sty x rzędu) zasłużony działacz sportowy 
Lange, wicoprezesumi są Pawlak i Drzewiński, 
sekretarzem — Polakowski, skarbnikiem — Bara 
nowski, kapitanem związkowym zaś b. olimpije 
gzyk — Król i 
PAŃSTWOWE ZAKŁADY 
PRZEMYSŁU WEŁNIANEGO Nr 39 
w Łodzi, ul. Żeligowskiego 3-5 
zatrudnią natychmiast: 
1) INŻYNIERA-BLEKTRYKA, 
2) Wykwalifikowanych TKACZY 
(OZKI) kortowych, 
3) Wykwalifikowanych  PRZYKRĘ- 
CACZY na samoprząćnicę wózko- 


wą, 
4). Wykwalifikowanych SRUBOWNI. 


5) UKŁADACZKI przędzy, 
8) WILKARZY, ć 
7) Wykwalifikówanych PRACOWNI- 
KÓW do obsługi wirówok (wy- 
kończalnia), $ 
8) SZPULAREI, 
9) ROBOTNIKÓW farbiarni, 
10) ROBOTNIKÓW magazynowych, 
Zgłoszenia osobiste przyjmuje Wydział 
Personalny, 1031 


Czytajcie „Express Ilustrowany" 


Gdy Smolik wrócił na obiad do domu, 
zastał kartkę od Romama, że czeka na 
niego we wczorajszej knajpce, Smoliko- 
wi zrobiło się gorąco 

Ale jego lęk był zbyteczny. Roman w 
niczym nie okazał, że pamięta wczoraj- 
sze wynurzenią przyjaciela. Ot, chciał 
z nim zobaczyć, by się dowiedzieć, 
jak się czuje. Smolik napomknął, iż 
musiał po pijacku wygadywać wczoraj 
brednie. Roman zaprzeczył. O ile sobie 
przypomina, a był sam porządnie zaga- 
zowany, wspominali przecież tylko daw 
ne, okupacyjne czasy, 

Smolik odetchnął. Roman był przy- 
jacielski i koleżeński. Zwierzył się, iż 
jest zupełnie bez forsy, że będzie mu- 
siał brać się z konieczności za jaką pra- 
cę. A jeżeli mu się mie powiedzie, wy- 
jedzie z powrotem do Anglii. 

Smolik rozczulił się i obiecał pomoc. 
Obiecali sobie, że będą się często spoty. 
kać. Reszta nieufności Smolíka stop- 
niała. Ot, porządny chłopak ten Romek! 
Niepotrzebnie się tak martwił o wczo- 
rajsze gadulstwo. Roman nie nie pa* 
mięta. 

Pożegnali się bardzo serdecznie. 

Roman poszedł w kierunku Naruto- 
wicza. Umówił się z Krysią Załeską na 
randkę. Miało to być ich ostatnie spot- 


kanio na mieście. Wieczorem wracał 
narzeczony. ZB 


— Sportowy: teL 109-62. 
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